
Ofiarom trzęsienia ziemi W 40. rocznicę Powszechnej
Deklaracji Praw CzłowiekaKrew, leki, pieniądze

MOSKWA (PAP). Trzysta sa­
molotów transportowych kur­
suje dzień 1 noc na trasach i
i do Armenii, aby możliwie naj­
szybciej dostarczyć na miejsce
irodowego trzęsienia ziemi sprzęt
potrzebny do usuwania gruzów
i ratowania zasypanych, a także
leki, odzież, koce i namioty dla
tych, którzy przeżyli najstraszliw­
szy kataklizm naturalny w dzie­
jach ZSRR. W Erewanie lądują
także maszyny z pomocą i ekipa­
mi zagranicznymi. Liczba ofiar
śmiertelnych sięga 40—45 tysięcy.
W niedzielę tragiczny bilans po­
większył się o 78 ofiar katastrofy
samolotu 11-76 — pilotów i żoł­
nierzy, którzy lecieli do Lenina-
kanu, by przyłączyć się do akcji
ratunkowej. We wszystkich re­
publikach ZSRR dobrowolnie pra­
cowano w sobotę — w dniu ża­
łoby ogólnonarodowej — i wpły­
wy z tej pracy przeznaczono dla
ofiar trzęsienia ziemi. M. Gorba­
czow spędził sobotę i część nie­
dzieli w Armenii, aby zapoznać
się z sytuacją i potrzebami re­
gionu dotkniętego kataklizmem. Z

pomocą tej republice pospieszyło
już ponad 40 krajów Europy, A-
meryki 1 Azji.

Z CAŁEGO świata napływają
do Armenii kondolencje i oferty
pomocy dla ofiar kataklizmu.
Mieszkańcy Krakowa także nie
pozostali obojętni.

WASZYNGTON (PAP). Na pusty­
ni koło Los Angeles buduje się naj­
większą na świecie elektrownię sło­
neczną. Koszt budowy wyniesie 125
min dolarów. Będzie miała moc

50 MW i pokryje zapotrzebowanie
na energię 25-tysięcznego miasta.

MEKSYK (PAP). S2 osoby zginę­
ły. w tym 14 dzieci, a ponad 100
zostało rannych w wyniku potężnej
eksplozji i pożaru w centrum sto­
licy Meksyku. Przyczyną tragedii
był wybuch ogni sztucznych na

straganie.
PARYŻ (PAP). Na apel powszech­

nej konfederacji pracy (CGT) roz­
począł się dzisiaj strajk pracowni­
ków francuskich kolei państwo­
wych, który potrwa do środy,

ALGIER (PAP). Front Polisario
wydał oświadczenie, ż którego wy­
nika, że amerykański samolot typu
DC-7 został zestrzelony omyłkowo
przez jednostkę obrony powietrz­
nej Sahary Zachodniej.
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10 lat współpracy
JUŻ 10 lat trwa współpraca

między kołem ZSMP z Zajezdni
Autobusowej MPK w Czyżynach
a Państwowym Domem Dziecka
nr 8 w Nowej Hucie. „Przez ten
okres opiekunowie pamiętali o

naszych wychowankach nie tyl­
ko z okazji wielkich uroczystości,
ale i na co dzień, odwiedzali ich
często i pomagali w bieżących
pracach — mówi dyr. Ryszard
Donhóffner. W najbliższym cza­
sie mają przygotować im objazd
po wszystkich zajezdniach auto­
busowych 8 tramwajowych, aby
pokazać, jak wygląda praca w ich
Przedsiębiorstwie. Zachęcają do
pracy szczególnie chłopców. Trój­
ka moich wychowanków podjęła
zatrudnienie w MPK, przy czym
dwóch pracuje w tej właśnie za­
jezdni w Czyżynach. Zostali przy­
jęci niezwykle serdecznie i oto­
czeni opieką”.

Tę owocną współpracę dyrekto­
rzy Tadeusz Trzmiel i Ryszard
Donhóffner przyrzekli w czasie
ostatniego spotkania kontynuo­
wać. Dyr. T. Trzmiel obiecał tak­
że dla Domu Dziecka kilka bez­
płatnych skierowań na zimowi­
ska i letnie wakacje oraz autobus
na wycieczkę za miasto. (dag)

Alarm w Londynie
LONDYN (PAP). Telefoniczna

wiadomość o przestępstwie posta­
wiła w stan pogotowia policjantów
w jednej z dzielnic Londynu. Nie­
znany informator powiadomił poli
cję, że widział w pędzącym z dużą
prędkością samochodzie przywiąza­
nego do przedniego siedzenia męż­
czyznę z zakneblowanymi ustami
Po odnalezieniu „porywaczy” i

.ofiary” okazało się, że .cierpiący
na straszliwy ból zęba londyńczyk
obwiązał sobie twarz i poprosi]
przyjaciół, aby jak najszybciej za­
wieźli go do szpitala. Bół był tak

śliny, że dla pewności zażądał, by
przywiązali go do siedzenia...

W kinie „WANDA” 12-15 grudnia komedia USA

„GLINIARZ Z BEVERLY HILLS ~ II”

godzina 20.15 - tylko 4 seans*!

W Konsulacie Generalnym
ZSRR przy ul. Westerplatte gdzie
wyłożona jest księga kondolencyj­
na poinformowano nas, że zgło­
siło się wiele zakładów pracy, o-

sób prywatnych, a także klaszto­
ry, aby ustalić formę pomocy.
M. in. samorząd i pracownicy
„Społem” zadeklarowali pomoc

(Dokończenie na str. 2)

W SZTOKHOLMIE utworzona
została nowa międzynarodowa
organizacja Europejskie Stowa­
rzyszenie dla Ekologii i Kultu­
ry (ESEC), której celem jest ini­
cjowanie i wspieranie działalno
ści w dziedzinie ochrony środo­
wiska i kultury w Europie.
Sztokholm ma być oficjalnie
siedzibą ESEC, ale zamierza ono

otworzyć swoje główne biuro w

Warszawie.
PRZYJMUJĄC zaproszenie

przewodniczącego Rady Prezy­
dialnej WRL do złożenia wizyty
na Węgrzech, Papież Jan Paweł
n wyraził nadzieję, że stanie się
ono impulsem dla rozwoju kon­
taktów między narodem węgier­
skim i Stolicą Apostolską.

W STOLICY Norwegii odbyła
sie uroczystość wręczenia Poko­
jowej Nagrody Nobla, przyzna­
nej w tym roku siłom pokojo­
wym ONZ. Nagrodę w wysokości
2.5 miliona koron szwedzkich

ZE SWiAU
odebrał sekretarz generalny ONZ
Javier Perez de Cuellar.

Z INICJATYWY Centralnej
Rady Frontu Narodowego oraz

czechosłowackiego Stowarzysze­
nia Przyjaciół ONZ, z udziałem
700 przedstawicieli różnych śro­
dowisk odbyło się 10 bm. w

Pradze forum społeczeństwa cze­
chosłowackiego. które powołało
Czechosłowacki Komitet Społecz­
ny Praw Ludzkich i Współpra­
cy Humanitarnej.

W DZIELNICY żiźkoy w Pra­
dze odbyła się za zgoda władz
demonstracja, zorganizowana
przez grupy opozycyjne. Czoło­
wi działacze dysydenccy w swych
wystąpieniach akcentowali zada­
nia uwolnienia więźniów polity
cznych, demilitaryzac.ii społe­
czeństwa i większych swobód de-
mokra tycznych.

ZNANY zachodnioniemiecki ty­
godnik „Der Sniegel” wybrał
Michaiła Gorbaczowa na swojego
..człowieka roku 1988”.

MPK „od kuchni44
W SOBOTĘ o godz. 9 z placu

Wolnica wyjechały autobusy z

emblematami MPK i „Echa Kra­
kowa” za przednią szybą, wio­
ząc uczestników naszej redakcyj­
nej akcji „Na co idą miliony?”
Mieliśmy okazję zobaczenia MPK
od „kuchni”, a przewodnikami,
udzielającymi szczegółowych wy­
jaśnień, byli: dyr. nacz, Tadeusz
Trzmiel i zast. dyr. ds. technicz­
nych, Antoni Goc.

Najpierw wizyta na Woli Du-
chackiej, gdzie MPK ma swą
najnowocześniejszą zajezdnię au­
tobusową. Wita nas i oprowadza
zast. dyr. ds. komunikacji auto­
busowej. Bogusław Pozłutko.
Stąd codziennie wyjeżdża na uli­
ce miasta 170 wozów. Większość
garażuje „pod chmurką”. gdyż
tylko 80 mieści się w hali posto­
jowej. Oglądamy 14 stanowisk
naprawczych, stację diagnostycz­
ną. Wrażenie robi wielka, w peł­
ni zautomatyzowana, sterowana

przez mikrokomputer, myjnia
autobusów, podobno jedyna te­
go typu w Polsce, zaprojektowa­
na i wykonana własnymi siłami
w MPK.

W Łagiewnikach znajduje się
zajezdnia tramwajowa, urucho­
miona przed 50 laty, a po woj­
nie, a zwłaszcza w latach 80.,
przebudowywana i modernizowa­
na. Tutaj pokazuje obiekty zast.

dyr. ds. komunikacji tramwajo­
wej Zdzisław Skubieda wraz

ze współpracownikami. Oglądamy
zajezdnię mieszczącą 265 wago­
nów, a także zaplecze innych za-
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Krakowskie nowości motoryzacyjne

■ Z kartą gwarancyjną do rzemieślnika

A Wypożyczalnia również dla krajowców

■ A może „Subaru"
LANSOWANE przez ministra

Mieczysława Wilczka nowe kon­
cepcje rozwoju polskiej motory­
zacji wzbudziły duże zaintereso­
wanie. Coś się w branży dzieje,
również w Krakowie. Przede
wszystkim upadają męnopole.

Monopol „Polmozbytu” przeła­
mują rzemieślnicy. Cechy moto­
ryzacyjne w Krakowie, Warsza­

wie i Łodzi zawiązują spółkę „Re-
mot”, która m. in. zamierza za­
jąć się naprawami gwarancyj­
nymi polskich samochodów oso­
bowych, na początek „fiatów
126 p”. Fabryka z Bielska zgo­

dziła się już wstępnie na autory­
zowanie prywatnych warsztatów
Ma zapewnić stałą dostawę czę­
ści zamiennych co. jak wiadomo,
jest sprawą kluczową.

W Krakowie zainteresowanie
współpracą z FSM jest wśród
rzemieślników spore, choć nie­
którzy wyrażają obawy, że kło-
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kładów, m. in. robót torowych,
sieci trakcyjnych, specjalistycz­
nego sprzętu (dźwigi, podnośniki
itp.), centralny magazyn, zakład
naprawy tramwajów. Tutaj re­
generuje się i produkuje wszy­
stkie części. Tutaj także powsta-

(Dokończenie na str. 3)

Krótko...
♦ Wojskowe samoloty paki-' stańskie zestrzeliły afgański sa­

molot transportowy. Zginęło 25
osób, w tym osoby cywilne —

kobieta, i troje dzieci. Rząd paki­
stański zachowuje milczenie w

tej sprawie.♦ Władze afgańskie zakomuni­
kowały, że w wyniku pomyłko­
wego nalotu na miasto Kandahar
poniosły śmierć 43 osoby. W
związku z tym incydentem po­
wołano specjalną komisję docho­
dzeniowa pod kierownictwem
wiceprezydenta Mohammada Ra-
fi.

♦ 3 norwescy żołnierze sił po­
kojowych ONZ w południowym
Libanie zostali ranni, gdy wio­
zący ich samochód pancerny na

jechał w pobliżu wioski Zabkin
na minę.♦ 4 Palestyńczyków odniosło
poważne rany w czasie manife­
stacji, które odbyły sie w nie­
dzielę z okazji 20. rocznicy u-

tworzenia Ludowego Frontu
Wyzwolenia Palestyny G. Haba-
sza. Do najbardziej gwałtownych
starć doszło w wiosce Til koło
Nablusu. Na drogach wiodących
do Hebronu i okolicznych wsi
wojska izraelskie wzniosły li­
czne zapory i barykady.♦ USA przeprowadziły, w so­
botę na poligonie w stanie Ne-
vada kolejną podziemną próbę
jądrowa. Siła wybuchu wynosi­
ła do 150 kiloton.

♦ 6 godzin zamiast przewi- ■
dzianych 4 godzin i 20 miriut

poty wynikające z nowych o-

bowiązków przewyższą ewentual­
ne korzyści. Do tej pory zgłosi­
ło się jednak kilkadziesiąt osób
skłonnych do podjęcia napraw
gwarancyjnych. Cech wytypował
6 zakładów dających pewność
wysokiego poziomu usług. Zało­
życiele spółki ,Remot” planują
w przyszłości otwarcie prywat­
nych salonów sprzedaży aut. I
w tym przypadku zgłosił się już
pierwszy chętny krakowski rze­
mieślnik.

Monopol usiłuje skruszyć rów­
nież sam...... Polmozbyt”. Za kil­
ka dni rozpocznię w Krakowie
działalność firmowa wypożyczal­
nia samochodów. Na początek
będą to trzy „polonezy”, docelo­
wo dwadzieścia pojazdów. Wszy­
stkie dostępne zarówno dla osób
prywatnych jak i instytucji Wy­
pożyczenie na dobę „fiata 126 p”
ma kosztować ok. 6 tys. zł bez

względu na 'iczbę przejechanych
kilometrów, „poloneza” ok. 15
tys. zł. W tej cenie znalazły się
koszty ubezpieczenia i napraw.
Za paliwo, komercyjne. płaci
klient. Jak mówi dyrektor Ma­
rek Halagarda zgłosili sie już
pierwsi zainteresowani głównie
z firm polonijnych. Istnieją oba­
wy, że hurtem wezmą wszyst­
kie auta i będzie... po wypoży­
czalni.

Dotychczas monopolistą był
Orbis”, który jednak wynajmo­
wał pojazdy jedynie cudzo­

ziemcom i żądał zapłaty w twar­
dej walucie Doba przyjemności
podróżowania .polonezem” kosz­
tuje 47 DM plus 0,37 DM za ka­
żdy przejechany kilometr plus o-

czywiście ekstra płatna benzyna.
Konkurentów zyskał „POL-

-MOT” do niedawna cieszący się
wyłącznością na sprzedaż de­
wizową nowych samochodów za­
granicznych. „Oplami” i „yugo”
handluje już Polski Związek Mo­
torowy. Niewykluczone, że na

J
UTRO pogoda w rejonie
Krakowa kształtować sie
będzie pod wpływem zatoki
niżowej. Zachmurzenie du
że, okresami opady deszczu
Temp. min. nocą 2. maks
dniem 6st. C. Wiatr umiar­
kowany i dość silny płd

zaeh i zach. Dziś rano wilgotność po
wietrzą wynosiła 93 proc. Przewidy
wane średnie stężenie dwutlenku siar­
ki na obszarze śródmieścia Krakowa
esiągnie dzisiaj od 0,12 do 0,16 mg/m3
tj. 33—45 proc, wartości dopuszczalnej

pracowali w otwartej przestrze­
ni kosmicznej Aleksandr Woł­
ków i Jean-Loup Chretien. Kos­
monauci zamocowali na specjal­
nej platformie próbki różnych
materiałów i rejestrujące obec­
ność mikrometeorytów czujniki,
które będą się tam znajdowały
ponad dóI roku

♦ Po całej serii krwotoków
wewnętrznych pogorszył się stan
zdrowia 87-letniego cesarza Ja­
ponii, Hirohito. Monarcha zna­
lazł się w stanie bliskim śpiącz­
ki. Stałe transfuzje krwi do­
prowadziły do szybkiego osłabie­
nia funkcjonowania nerek 1 wą­
troby. Nasila sie anemia.

♦ W klinice uniwersyteckiej
w amerykańskim mieście Seattle
24-letnia kobieta znajdująca się
od 5 miesięcy w stanie śpiączki
urodziła całkowicie zdrowego
chłopca, ważącego 3,6 kg. Po­
ród odbył się za pomocą cesar­
skiego cięcia. Lekarze sceptycz­
nie oceniają szanse przeżycia
matki, która w stan śpiączki za­
padła po wypadku samochodo­
wym.♦ Odbywający się w Bem-
scheid pogrzeb 6 ofiar czwartko­
wej katastrofy samolotu wojsko­
wego należącego do sił zbrojnych
USA stacjonujących w RFN.
przerodził sie w manifestacje
antyamerykańską, w której
wzięło udział ok. 15 tys. ludzi.
Protestowali oni przeciwko ćwi­
czebnym lotom koszącym nad
terenami zabudowanymi.
...z dalekopisu

W PARYŻU odbyły się uro­
czystości związane z 40. rocznicą
ogłoszenia Powszechnej Dekla­
racji Praw Człowieka. Wśród
gości zaproszonych przez prezy­
denta Francois Mitterranda znaj­
dował się sekretarz generalny
ONZ Javier Perez de Cuellar,
laureaci Pokojowej Nagrody No­
bla, prof. Andriej Sacharow
i Lech Wałęsa, ambasador Pol­
ski w Paryżu Janusz Stefano­
wicz, wieloletni członek Między­
narodowego Trybunału Sprawied­
liwości w Hadze, prof. Manfred
Lachs, sekretarz generalny Świa­
towej Federacji Towarzystw
Przyjaciół ONZ, dr Marek Hag-
majer oraz wiceprzewodniczący

ulicach Krakowa pojawią sie
wkrótce japońskie „Subaru”, re­
klamowane przez sprzedającą je
spółkę jako najtańsze samocho­
dy świata. Może to przesada bo
trzydrzwiowy model „Subaru M
70 DL” z silnikiem o pojemno­
ści700ccmimocy37KMko­
sztuje 4 900 USD oraz pół min zł
cła. (ar)

Pani Barbara
szuka rezydencji...

Z KOLEJNĄ wizytą gości w

swym rodzinnym kraju pani
Barbara Johnson-Piasecka. De­
klarowane już wcześniej zainte­
resowanie Polską przybiera co­
raz bardziej konkretne wymia­
ry: p. Barbra rozgląda sie za re­
zydencją odpowiednia do iej po­
trzeb i., możliwości. Nie chodzi
tylko o. zwykłą reprezentącyjność,
p. Johnson myśli coraz poważ­
niej o przedsięwzięciach gospo­
darczych, a zamierza również
przenieść dó kraju . działające
pod jej opieką w USA fundacje
kulturalne.

Nie wiadomo, gdzie osiądzie,
na kilka miesięcy w roku, wdo­
wa po właścicielu jednego z naj­
większych koncernów chemicz-
no-kosmetycznych na świecie.
Ponoć nie będzie to Wielkopol­
ska, z której wywodzi się p.
Barbara. Krążą słuchy, że spo­
dobał się jej pewien pałacyk z

kilkunastohektarowym parkiem,
ale na razie .. sza!

Przypomnijmy jeszcze że pa­
ni Piasecka wyjechała w latach
60. do USA. gdzie pracowała u

swego przyszłego męża — mi­
lionera Johnsona- Odziedziczyła
po nim, obroniony przed zaku­
sami rodziny Johnsona olbrzymi
majątek, szacowany na ok. 800
min dolarów. (ag)
nniłiiiHinuiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii)

TAK wygląda najbogat­
sze dziecko świata. Spadko­
bierczyni 7 miliardów do­
larów. Jedyna córka zmar­
łej w listopadzie Christiny
Onassis 3-letnia Athina o-

dziedziczyla znaczną część
majątku należącego ongiś
do najsłynniejszego arma­
tora świata, pomnażaną
później przez matkę. 7 mld,
dolarów to suma szacun­
kowa, podawana przez an­
gielską prasę. W innych
krajach podawane są inne
kwoty, bowiem prawdziwa
wysokość kont pani O-
nassis chroniona jest o-

czywiście tajemnicą szwaj­
carskich i innych banków.
Trudno również oszaco­
wać wartość jej licznych
posiadłości, wysp, statków,
biżuterii i innych pozycji
ogromnego majątku, któ­
rym obecnie zarządza ad­
wokat Stelios Papadimi-
triou Reporter ..Daily Mir-
ror" twierdzi, że Athina,
żyjąc bardzo długo, mogła­
by wydawać codziennie 3
ruin funtów szt. i nie udałoby się jej roztrwonić majatku. Trudno
orzec, na ile te obliczenia są prawdziwe, ale nie ma to większego
znaczenia. Takiego majątku wydać nie można, można go tylko po­
mnażać i o to niewątpliwie zadba zarząd koncernu Onassis. Athina
już dzisiaj ma praktycznie wszystko, łącznie z dwoma prywatnymi
ogrodami zoologicznymi, które zafundowała jej matka. Po czterech
nieudanych małżeństwach z: amerykańskim handlarzem nieruchomo­
ściami J. Bolkerem, spadkobiercą innej greckiej fortuny armatorskiej
A. Aletcandrisem, obywatelem radzieckim. S Kauzowem. którego po­
mawiano o współpracę z KGB, wreszcie właścicielem wielkiej fran­
cuskiej firmy farmaceutycznej T Rousselem, i czterech, rozwodach,
Christina wszystkie uczucia przelała na córkę Ubierała ją wyłącznie
u Diora. obsypywała, najbardziej wymyślnymi zabawkami, woziła po
całym świecie Dziś, kiedy fala spekulacji na temat przyczyn przed­
wczesnej śmierci 37-letniej miliarderki powoli opada gdyż wszystko
wskazuje, że zmarła na serce w wyniku intensywnej kuracji odchu­
dzającej, cała uwaga kierowana, jest na mała Athinę Jak potoczy się
jej przyszłość? Czy pieniądze zastąpią matczyne uczucia? Jak zacho­
wa się .ojciec Thierry Roussel, który po rozwodzie stracił wszelkie
prawa do spadku? — To są najczęściej zadawane pytania, na któro
na razie nie ma odpowiedzi, (l-k) Fot. DAILY MIRROR

zarządu głównego Polskiego To­
warzystwa Przyjaciół ONZ, An­
drzej Nartowski.

Prezydent Mitterrand podej­
mował w Pałacu Elizejskim u-

czestników obchodów rocznico­
wych, a wśród nich L. Wałęsę
i A. Sacharowa. Wcześniej F.
Mitterrand przyjął w Pałacu E-

lizejskim Lecha Wałęsę. 30-minu-
towa rozmowa dotyczyła ogólnie
pojętych praw człowieka, sytua­
cji w Polsce, jak też wartości du­
chowych łączących Europę Za­
chodnią i Wschodnią. Wałęsa zo­
stał też przyjęty nrzez premiera
Michela Rocarda, spotkał się z

dyrektorem generalnym Mię­
dzynarodowego Biura Pracy,
Francisem Blanchardem, prze­
wodniczącym amerykańskiej cen­
trali związkowej AFL—CIO Lane
Kirklandem i zast. sekretarza ge­
neralnego Światowej Konferen­
cji Pracy Florem Bierne. Przepro­
wadził także rozmowy z przywód­
cami francuskich central związ­
kowych. z wyjątkiem prokomuni-
stycznej Powszechnej Konfede­
racji Pracy (CGT). Spotkał się z

ministrem spraw zagranicznych
RFN. Hansem-Dietrichem Gen­
scherem, przyjęty został przez
arcybiskupa Paryża, kardynała
Jeana Marie Lustigera. Odbyło
się także spotkanie L. Wałęsy z

A. Sacharowem.
W wywiadzie dla telewizji fran­

cuskiej Lech Wałęsa wyraził po­
parcie dla pieriestrojki. oświad­
czył też. że Dragnie poprawy
swoich stosunków z rządem.

♦ W 1968 r Sąd Wojewódzki
w Warszawie ogłosił wyrok w

sprawie byłych studentów J. Li­
tyńskiego i S Blumsztajna, za­
trzymanych podczas wydarzeń
marcowych. Pierwszy skazany
został na 2 lata i 6 miesięcy
więzienia a drugi na 2 lata. O-
baj utracili prawa publiczne i
obywatelskie na 2 lata.

♦ W 1958 r. w przyzakłado­
wym sklepie Krakowskich Za­
kładów Przemysłu Terenowego
przy ul Sławkowskiej pojawiła
sic w sprzedaży pierwsza partia
kółek dc hula-hóop „Cały Kra
ków tańczy hula-hoon” — dono­
siło na drugi dzień ..Echo Kra­
kowa” zamieszczaine duży foto­
reportaż na T str. Pisano o dan­
tejskich scenach nrzed sklepem
'• v skleme. k+A-v nie mógł ob-

Było to 12 grudnia
służyć wszystkich chetnvch. Na
iednym ze zd.ieć nowy szał pre­
zentowała studentka PWST. Ewa
Krzyżewska, która w tymże ro­
ku debiutowała w .Popiele i
diamencie” Andrzeja Wajdy.

♦ W 1948 r. załogi budowlane
meldowały B. Bierutowi i J.
Cyrankiewiczowi o wykonaniu
czynów podjętych z okazji Kon­
gresu Zjednoczeniowego PPR. i
PPS: w 75 dni postawiono Most
Śląsko-Dąbrowski na Wiśle w

Warszawie w 168 dni wybudo­
wano tunel drogowy na trasie
W-Z o długości 390 metrów, w

19 dni budire sie 3-pietrowe do­
my npesrkflne.

♦ W 1888 r, urodziła sie Thea
von Harbou. niemiecka scena­
rzystka żona reżysera Fritza
Langa, współautorka jego fil­
mów: „Metropolis”. „Indyjski
grobowiec”, „Zmęczona śmierć ’.
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„NAJWYŻSZE władze partyj­
ne i państwowe PRL wraz z ca­
łym społeczeństwem polskim, do
głębi wstrząśniętym ogromem
tragedii i cierpień, których do­
świadcza ludność Armenii — w

wyniku niszczycielskiego żywiołu
— łączą się w uczuciach bólu i
żalu po dziesiątkach tysięcy o

fiar” — oto fragment wpisu W.
Jaruzelskiego, M. F. Rakowskie­
go i J. Czyrka do księgi kondo­
lencyjnej wyłożonej w ambasa­
dzie ZSRR w Warszawie.

Z CAŁEJ Polski ze strony li­
cznych instytucji, organizacji
społecznych i poszczególnych o-

sób napływają deklaracje porno
cy materialnej dla ofiar katakli­
zmu w Armenii. Koordynację
tej pomocy premier powierzył
ministrowi — szefowi Urzędu
Rady Ministrów. Wszelkie pro­
pozycje udzielenia pomocy pro
si się zgłaszać pod numery te­
lefonów w Warszawie: 29-53-06,
29-77-35 codziennie w godz. od 8
do 20.

W WARSZAWIE zakończył ob
rady X Zjazd Krajowy Towa­
rzystwa Przyjaciół Dzieci. Dys
kusja ukazała ogrom problemów-,
których rozwiązywanie wymaga
zarówno zwiększonej aktywności
działaczy TPD, jak i pomocy
władz państwowych, a także
współdziałania z innymi organi­
zacjami.

STARANIEM oficyny wydaw­
niczej „PAX” ukazało się wzno

wienie książki Romana Dmow
skiego pt. „Polityka polska i od­
budowanie państwa”. Dwutcmo

z kraju
we dzieło, które ukazało sic po
raz pierwszy w 1925 roku, nie
było wznawiane od 50 lat.

W FSO powołano zespół eks­
pertów, który w najbliższych ty­
godniach opracuje różne warian­
ty rozwoju fabryki, zgodnie ze

zmianą koncepcji
'

dotyczącej
przyszłości tego zakładu zapo­
wiedzianej przez ministra prze­
mysłu.

IiERM podjął decyzje o istot­
nym podwyższeniu wynagrodzeń
za projekty wynalazcze.

W WIEKU 90 lat zmarł 8 bm.
we Wrocławiu wybitny polski
uczony — astronom prof. Euge­
niusz Rybka.GDAŃSK stał się w niedziele
11 bm. ponownie widownią burd
ulicznych, wywołanych przez
200—3Ó0-osobową grupę młodych
ludzi, którzy po mszy w koście­
le św. Brygidy udali się w kie­
runku bazyliki Mariackiej, tea­
tru „Wybrzeże” oraz położonego
nie opodal komisariatu MO. De­
monstranci wznosili okrzyki „Nie
ma wolności bez Solidarności ’,
„Precz z komuną”, a także ob­
rzucali kamieniami budynek ko­
misariatu, wybijając kilka szyb
zarówno w tym gmachu, jak i
kilku przyległych. Po przybyciu
posiłków ŻOMO uczestnicy burd

rozpierzchli się.
Z DNIEM l stycznia 1989 r.

wzrastają opłaty abonamentowe
za używanie odbiorników telewi­
zyjnych i radiowych. Wynoszą
one odpowiednio: za używanie
odbiornika telewizyjnego i radio­
wego 450 zł miesięcznie (1350 zło­
tych kwartalnie), zaś za używa­
nie wyłącznie odbiornika radio­
wego 65 złotych miesięcznie (195
złotych kwartalnie).

Poiary
6 MILIONÓW złotych strat spowo­

dował w sobotę pożar w budynku go­
spodarczym oraz stodole ze zbiora­
mi w Nawojowej Górze 433 k. Krze­
szowic. Przyczyny ustala komisja. ■
Oprócz tego w Krakowie przy ul. Ko
socickiej 67A spłonął stóg siana, na­
tomiast w budynku przy ul. Boh. Sta­
lingradu 21 zgromadzona makulatura.
Tu szkody nie są wielkie.

zawieranych
notowania cen

Giełda samochodowa

GDYBY minister Wilczek po­
trzebował poparcia dla swojej
koncepcji rozwoju masowej mo­
toryzacji w Polsce mógłby je
znaleźć na wczorajszej giełdzie
przy ul. Imbramowskiej. Mimo
deszczu i zacinającego, zimnego
wiatru plac i okolice były zatło­
czone, zarówno sprzedającymi,
jak kupującymi, którzy poszuki­
wali aut mniejszych i tańszych.
Stały na placu głównie duże
„fiaty” i „polonezy”, a także du­
żo sprowadzonych z Zachodu
„mercedesów”, „passatów”, „gol­
fów”. Auta małe, przede wszys­
tkim „fiaty 126 p”, cieszyły się
sporym wzięciem. Po dwóch ty­
godniach zastoju, zdecydowanie
wzrosła liczba zawieranych
transakcji. Oto
wywoławczych:

„Fiat 126 p”: 88 r. — 1450—
1600 bonów, 87 r. — 1250 bonów,
85 r.

_ 2,9—3,0 min żł, 84 r. —

850 bonów. 83 r. — 2,1 min zł,
82 r. — 700 bonów, 80 r. — 600
bonów, 79 r. —■350—-500 bonów.
O dziwo, te starsze roczniki
sprzedawało się mimo wysokich
cen szybciej: „FSO 1500”: 88 r.
— 2450—2500 bonów, 85 r. — 1500
bonów, 84 r. — 1200 bonów. Przy
dużej liczbie aut. małe zaintere­
sowanie i niewiele transakcji:
„polonez”: 88 r. — 3,9—4,1 tys.
bonów, 87 r. — 3,5—4,0 tys. bo­
rów.

Inne notowania: „skoda” 88 r.
— 3,3 tys. bonów. 82 r. — 1.8
tys. bonów, „łada” 1300 88 r.

(fińska) 4200 bonów, 84 r. —

1500 bonów, „wartburg” 85 r. —

1800 bonów, „golf diesel” z 77 r.
— 2100 bonów, „panda 45S” z 84
r. — 3000 bonów, „fiat regata
diesel” z 85 r. 5000 bonów, „za-
stsva 1100 p” z 79 r. — 450—700
bonów, ciężarówka „robur” z 88
F. — 8,3 min zł. Ceny „merce-

Minister J. Urban w Rzymie
PRZEBYWAJĄCY w Rzymie

rzecznik prasowy rządu polskie­
go, minister Jerzy Urban spot­
kał się na konferencji prasowej
z dziennikarzami, informując o

wewnętrznej sytuacji w Polsce
oraz odpowiadając na wiele z

tym związanych pytań. W Polsce
dokonał się pewien przełom psy­
chologiczny — powiedział — za

niecałe 3 tygodnie dokona się
przełom ekonomiczny i spodzie­
wamy się, choć nieco wolniej­
szej, ewolucji politycznej.

Przełom psychologiczny polega
na tym, że w miesiąc po powo­
łaniu rządu Rakowskiego nastro­
je społeczne i poglądy na rząd
gwałtownie się zmieniły, w tem­
pie i w skali dotychczas nie spo­
tykanej. 13 listopada zaufanie
do rządu zadeklarowało 72 proc,
dorosłej ludności Polski, co ozna­
cza wzrost o 40 proc., tzn., że

poprzedni rząd kończył swoja
działalność z zaufaniem 32-pro-
centowym. 65 proc, dorosłej lu­
dności Polski zadeklarowało, że

nowy rząd stwarza szanse na

poprawę sytuacji, czyli wzrósł
optymizm społeczny. 58 proc, po­
parło zamknięcie Stoczni Gdań­
skiej. które było jednvm z pier­
wszych posunięć,
kontrowersyjnym,
wskiego.

Polska jest pierwszym krajem
socjalistycznym, który od tej
chwili nie stawia żadnych barier,
jeśli chodzi o wielkość zatrud­
nienia w zakładach prywatnych.
Pojawia się rynek akcji i obliga­
cji, giełda walutowa i stopniowo

wprowadzana swoboda obrotu
dewizami, konkurujące ze sobą
banki oraz — wprowadzana inna
ustawą — swoboda działania ka­
pitału zagranicznego. Wszystkie
zmiany gospodarcze zaczną wcho­
dzić sukcesywnie w życie od 1
stycznia 1989 r.

Skoncentrowanie się w ciągu 2
miesięcy na dokonywaniu przeło­
mu ekonomicznego nie oznacza

lekceważenia sfery politycznej,
lecz jest tylko pragnieniem tego,
aby wraz z nowym rokiem go­
spodarczym zacząć działania na

nowych zasadach. Zmiany poli­
tyczne de facto biegną równole­
gle. Wspomnę, że powstało spo­
ro różnych opozycyjnych, prze­
de wszystkim o barwie katolic­
kiej. organizacji studenckich i
stowarzyszeń politycznych nie-

dość zresztą
rządu Rako-

Kronika wypadków
W CZASIE minionego weekendu w

Krakowie i województwie wydarzyło
sie Ir wypadków i 11 kolizji drogo­
wych 1 osoba zginęła, a 14 doznało
obrażeń; ujawniono S nietrzeźwych
kierowców.

© W sobotę o godz. 6.05 w rejonie
przejścia dla pieszych na ul. Maja­
kowskiego kierujący „fiatem 131” po
trącił 51-letniego Stanisława Z. (zam.
na os Kalinowym), który zginał ni
miejscu. Kierowca był trzeźwy. Trwa
ustalanie przyczyn tragedii.

© Na ul. Praskiej została potracona
przez autobus MPK 85-letnia Karoli­
na K„ która z ciężkimi obrażeniami
przebywa w szpitalu.

® Wczoraj w rejonie przejścia dla
pieszych na ul. Teligi kierujący „fia­
tem 126p” potracił 17-letnią mieszkan­
ko tej ulicy, Katarzynę L„ która do­
znała obrażeń.
© Na ul. Rewolucji Październikowej
o godz. 19.30 nietrzeźwy kierowca
„poloneza” najechał na tył „wartbur­
ga”, po czym podjął próbę ucieczki
z miejsca kolizji. Zatrzymany nie
zgodził sie na badanie na alkomacie,
wobec czego pobrano mu krew w

Izbie Wytrzeźwień. (mk)

na

za-

desów” i innych aut zachodnich
bardzo zróżnicowane, ale przy
niewielkim zainteresowaniu wła­
ściciele coraz częściej piszą —

„sprzedam lub zamienię
mniejszy”. (ag)

Na tandecie
ZA RADZIECKI samowar

płacono 30 tys. zł, a jeszcze przed
miesiącem wydawało się, że 25
tys. to cena zbyt wysoka. Su­
szarki do włosów „szły” po 10
tys. zł (w połowie października
za podobne żądano 8 tys.). Ze
wzmożonych zakupów widać, że
ludzie pozbywają się pieniędzy,
lokując je w towar — stąd takie

Co, gdzie, za ile...

zainteresowanie chociażby ra­
dzieckimi kuchenkami mikrofalo­
wymi, które w cenie 320—350 tys.
zł nie czekały długo na klienta.

Pojawiło się sporo narciarskich
kombinezonów: za dwuczęścio­
we produkcji austriackiej żąda­
no 70—75 tys.; buty z łyżwami
dla dzieci wyceniano na 10—15
tys. zł; za gogle zapłacić trzeba
7—20 tys., za buty zimowe z „So-
fixu” ok. 25 tys. zł. Spodnie
dżinsowe kupowano po 25—30
tys., ok. 25 tys. płacono za spód­
nice. Tureckie swetry były w

cenie 28—30 tys. Komplety: zi­
mowa czapka plus szalik można

było kupić za 6—7 tys. Rajstopy
sprzedawano w cenie od 2,5 do
5 tys. Włoskie biustonosze sprze­
dawczyni wyceniła na 6 tysięcy...

(suł)
Spod Hali Targowej

DESZCZ popsuł książkową
giełdę, ale jak zwykle nie brako­
wało książkowych nowości. Oto
niektóre notowania: „Strzępy

studenckich, że podjęty został
swobodny dla niego dialog z Wa­
łęsą, czyli osobistością symboli­
czną dla wszystkich tendencji o-

pozycyjnych w Polsce. Został on

publicznie uznany za partnera
rozmów. Teraz wyjechał do Pa­
ryża. Wreszcie, rząd pracuje w

tej chwili nad fundamentalną
dla przemiąn politycznych ustawą
o stowarzyszeniach.

Jest propozycją i pragnieniem
władz politycznych kraju, aby
pluralizm polityczny zacząć bu­
dować począwszy od formy sto­
warzyszeń politycznych. Chodzi
nie tylko o to, aby stopniowy
rozwój różnych form organizacji
politycznych chronił kraj przed
erupcją konfliktów, ale także a-

by rozwój ten odbywał sie w

sposób naturalny, w jakimś wła­
ściwym rytmie. Można sobie
wyobrazić, że stowarzyszenia bę­
dą powstawać, łączyć się. dzielić,
zanikać, rozwijać, że Po prostu
przez jakiś czas różne nurty po­
lityczne będą w tej foręiie pró­
bować swoich sił, aż to się w ja­
kiś sposób uformuje, że powsta­
ną jakieś trwalsze formy plura­
listycznego politycznie życia pu­
blicznego. Ta ustawa była kon­
sultowana z czynnikami kościel­
nymi. w pewnych kwestiach do­
szliśmy do porozumienia, w pe­
wnych zapisaliśmy rozbieżno­
ści i dalej jest ona konsultowa­
na, ale sądzę, iż wkrótce jej
projekt znajdzie się na forum

parlamentu.
Dotychczas nie udało się roz­

począć obrad „okrągłego sto­
łu”. To spotkanie wciąż jest
przedmiotem raz poufnych, raz

mniej poufnych kontaktów , i
rozmów wstępnych. Trudno się
zebrać ze względu na to. że

grupa działaczy skupionych wo­
kół Wałęsy pragnie od władz u-

słyszeć jakąś bardziej zdecydo­
waną deklarację dotyczącą
przyszłości ruchu i związku za­
wodowego „Solidarność”. My zaś

uważamy, że model ruchu związ­
kowego powinien być fragmen­
tem całej architektury życia po­
litycznego, społecznego i zawo­
dowego w Polsce, który warto

dyskutować przy „okrągłym sto­
le” razem z innymi segmentami
tej przyszłej struktury politycz­
nej kraju.

W sprawie przyszłości ruchu
związkowego widać pewne zbli­
żenie stanowisk, choćby w wy­
powiedziach Wałęsy, w tym wy­
powiedzi w Polskiej Telewizji,
kiedy to stwierdził, żę ten . ruch
związkowy nie może przypomi­
nać „Solidarności” z 1981 r.. nie
może odtwarzać ówczesnych a-

narchizujących tendencji itd.
Tak więc sprawa „okrągłego
stołu” wymaga nowych impul­
sów politycznych, chyba także z

naszej strony. Mówiąc w sposób
może nadmiernie uczciwy, nasza

baza polityczna musi dojrzeć do
pewnych rozwiązań. Za kilka
dni zacznie swoje posiedzenie
KC partii, być może, takie im­
pulsy stamtąd popłyną.

Na pytanie: Dlaczego odmawia­
no Wałęsie prawa wyjazdu za

granicę i jak wpłynie decyzja
jego obecnego wyjazdu na sto­
sunki Polski z Zachodem? J. Ur­
ban m. in. odpowiedział: po pier­
wsze. Wałęsie tylko raz odmó­

meldunków” Sł. Składkowskiego
— 1000 zł, „Przepowiednie dla
Polski i świata” — 1000 zł,
„Hobbit, czyli tam 1 z powro­
tem” R. Tolkiena — 1000 zł, „Z
mądrości Talmudu” — 2400 zł,
„Rok 1984” G. Orwella — 2000
zł, „Folwark zwierzęcy” Orwel­
la — 1000 zł, „Krecik w mieście”

1500 zł, „Bajki” I. Krasickie-
— 2200 zł, „Honor Prizzich”
Condona — 800 zł, Wesela pa-
liszki” braci Grimm — 2400
„Ostatnie dni Pompejów” E.

500 zł, „J. Piłsudski
A. Garlickiego —

.Trędowata” H. Mniszek

go
R.
ni
zł-
Lyttona —

1867—1935”
7000 zł, „C. .

— 2300 zł. „Wrzenie świata” (4 t.)

R. Kapuścińskiego — 7000 zł,
„Robur zdobywca, Pan świata”
J. Verne’a — 800 zł, „Emilka ze

srebrnego nowiu” L. M. Montgo­
mery — 900 zł, „Tajemnica Mik-
steków. Rozbójnicy z Maladety”
K. Maya — 800 zł, „Księga dżun­
gli, Druga księga dżungli” R.
Kiplinga — 1400 zł, „Serce” E.
de Amicisa — 1800 zł, „Ciudad
Trujillo” A. Wydrzyńskiego —

1000 zł. (wi-gr)
Odkładamy w zielone...
ZBLIŻAJĄCY się koniec roku,

spodziewane podwyżki cen od
nowego roku, a także grudnio­
wa (do 31 bm.) bonifikata w

„Pewexach” na sprzedaż alkoho­
lu czy artykułów spożywczych
(tu nawet 20 proc, taniej) spra­
wiły, iż czarnorynkowy kurs do­
larów umocnił się na wysokości
3300—3500 zł (w zależności od
wysokości transakcji). Koniki
płacą natomiast za dolary od
3050—3200 zł. Przed świętami
ruch w interesie będzie z pewno-

wiono prawa wyjazdu, co było
prosta konsekwencją nieuznawa­
nia w Polsce „Solidarności” ja­
ko legalnego związku, a więc
wtedy, gdy chciał reprezentować
tę organizację na światowym
Kongresie Związków Zawodo­
wych. Przy wszystkich innych
projektach wyjazdów Wałęsa nie
składał podania o paszport. Nie
sądzę, aby obecna podróż Wałę­
sy wpłynęła źle lub dobrze na

stosunki Polski z Zachodem. O-
czywiście, będziemy chwaleni za

to, że Wałęsa wyjechał, ale ta­
kie epizody nie zmieniają istoty
rzeczy.

Pytanie: W przemówieniu do
biskupów polskich podczas po­
dróży do kraju w 1986 r. Pa­
pież prosił ich, aby pomogli stwo­
rzyć warunki do nawiązania —

wiarygodnych dla narodu —

stosunków dyplomatycznych Pol­
ski ze Stolicą Apostolską. Czy
takie warunki obecnie istnieją i
na jakim etapie znajdują się
rozmowy Polska — Watykan?

— Budujemy dwustronnie roz­
wój stosunków. Postępują skom­
plikowane prace nad ustawa re­
gulującą status prawny Kościo­
ła w Polsce. Toczą sie one po­
myślnie. choć się przeciągają, bo
i materia jest skomplikowana.
Chodzi m. in. o sprawy mająt­
kowe i inne, często natury szcze­
gółowej, jeśli zaś chodzi o sto­
sunki dyplomatyczne z Watyka­
nem, to powinien nadejść mo­
ment, kiedy podjete beda ofi­
cjalne rozmowy między rządem
polskim a Stolica Aoostolską. Je­
steśmy gotowi wejść w to sta­
dium i wydaje sie że to raczej
strona watykańska musi określić
moment, który byłby właściwy z

punktu widzenia politvki waty­
kańskiej. Zależy nam, aby te
stosunki dyplomatyczne zostały
nawiązane, (PAP)

Wyrok w procesie włomywaczg
DO SZCZYRKU dotarli nocą,

wioząc marynarskie worki, łyżki
samochodowe i klucz do kół. Do

pierwszego domku letniskowego
włamali się po wygięciu krat w

oknie. Dacza była pusta, więc
podeszli do następnego domku,
skąd wynieśli łup w postaci wier­
tarki z oprzyrządowaniem i he­
blarki. Próbując dostać się do
wnętrza kolejnej altanki, wpadli
w milicyjną zasadzkę...

W czasie ucieczki, dwójka
włamywaczy rozdzieliła się. Le­
szek Ch. pobiegł w stronę Bucz­
kowic, gdzie zatrzymał się na

przystanku PKS-u. Po chwili
podjechał tam „fiat”. Wysiadło z

niego dwóch milicjantów po cy­
wilnemu. W ten sposób 27 ma­
ja ub. roku zakończyła się ka­
riera przestępcza 37-letniego kra­
kowianina i trzech jego wspól­
ników. Według aktu oskarżenia
Leszek Ch. w ciągu czterech lat
dokonał (samotnie i ze wspólni­
kami) ponad pół tysiąca prze­
stępstw (głównie włamań) na te­
renie woj. krakowskiego, tar­
nowskiego, nowosądeckiego i
bielskiego. Kradnąc sprzęt tury­
styczny, sportowy, radia, telewi­
zory, dywany i futrzaki, zagar-

ścią większy i to zarówno wśród
kupujących, jak i wśród sprze­
dających... (wi-gr)

Narciarskie giełdy
ROZKRĘCAJĄ się giełdy nar­

ciarskie. Przybywa sprzętu, a i
chętnych do zakupów coraz wię­
cej. Wiadomo, „Gwiazdka”. Tak
kupujący, jak i sprzedający przy­
jeżdżają do Krakowa z Nowo­
sądeckiego, Tarnowskiego, Biel­
skiego i Katowickiego (świadczą
o tym rejestracje samochodów).
Wraz ze wzrostem zapotrzebo­
wania na sprzęt rosną ceny.
Wczoraj odwiedziliśmy giełdy w

„Gwarku” przy ul. Reymonta 17,
w „Rotundzie” i na Politechni­
ce. Za narty „fischery” i „ka-
stle” (modele z tego roku — no­
we) liczono od 90 bonów w gó­
rę. „Elany” (nowe) — 90 tys. (po­
noć okazja!). „Rossignole” (uży­
wane na 160 cm) — 80 tys. zł,
„magiki” (są do nabycia w skle­
pie Fundacji przy Małym Rynku
za 96 tys. zł) — kosztowały 120
tys. Z polskiego sprzętu było
trochę „compactów” w cenie 30—
60 tys. (w zależności od wieku i
wzrostu), „tricorów” (35—70 tys.),
„jantary” w cenie 50 tys. Uży­
wany sprzęt: „heady” 60—70 tys.,
„K-2” za 85 tys. zł. Buty „Koe-
flachy” — 200 tys. i to ponoć
okazja, „alpine” za 85 bonów,
„dechsteiny” za 40 bonów, zwy­
kłe „fabosy” za 30 tys. i pol­
skie na licencji „san marco” al­
bo za 270 tys. zł, albo 60 bonów
(bywają w sklepie przy Małym
Rynku po 157 tys. zł). Pojawiło
się sporo łyżew „figurówek” dla

.dzieci, rozmiary 19, 20, 21 w ce­
nie 5—10 tys. zł. Było też sporo
ocieplaczy, kombinezonów i róż­
nych akcesoriów, dodatków nar­
ciarskich, łącznie z katalogami
mody narciarskiej za... 4,5 tys. zł.

(dag)

Krew, leki, pieniądze
(Dokończenie ze str. 1)

materialną i wezwali załogi in­
nych przedsiębiorstw do włącze­
nia się w tę akcję, jako jedni z

pierwszych zjawili się też przed­
stawiciele firmy polonijno-zagra-
nicznej „Draken”, którzy chcą
przesłać obuwie. Zakład Energe­
tyczny Kraków pomoc uzależnia
od potrzeb. „Jesteśmy przygoto­
wani albo na zakupy śpiworów,
leków, środków niezbędnych do
życia, lub na konkretną pomoc
przy naprawie sieci energetycz­
nej” — powiedział zastępca dyr.
Stanisław Markiewicz.

Towarzystwo Przyjaźni Polsko-
Radzieckiej Zarząd Krakowski a-

peluje o przekazywanie funduszy
na pomoc dla Armenii na war­
szawskie konto PKO P 1616-1616.

Również zbiórkę pieniędzy na

pomoc dla ofiar trzęsienia ziemi
w Armenii organizuje ZW Pol­
skiego Komitetu Pomocy Społecz­
nej (konto NBP IV O /M Kraków
35044-2958-132), aby za nie zaku­
pić lekarstwa i środki potrzebne
do życia.

W Zarządzie Krakowskim Pol­
skiego Czerwonego Krzyża poin­
formowano, że Radziecki Czerwo­
ny Krzyż przysłał informację o

potrzebnych lekarstwach i arty­
kułach spożywczych pierwszej
potrzeby. W spisie znajdują się
strzykawki i igły jednorazowe,
antybiotyki, preparaty krwio­
pochodne, kontenery na zbiórkę

BYŁY mąż Tiny — Ike Tur­
ner, znany nie tylko ze wspól­
nych z nią występów estrado­
wych, ale także z dużych skłon­
ności do bicia żony, otrzymał
wyrok roku więzienia za posia­
danie narkotyków.

nął mienie wartości prawie 17
min złotych.

W miniony piątek przed Są­
dem Rejonowym dla Podgórza,
któremu przewodniczyła sędzia
Liliana Tatarczuch, zakończył się
proces Leszka Ch. i jego wspól­
ników. Główny oskarżony, któ­
ry był już karany za podobne
przestępstwa, skazany został na

12 lat więzienia, 2 min zł grzyw­
ny, ponadto orzeczono wobec
niego nadzór ochronny na 5 lat,
Markowi J. sąd wymierzył karę
3 lat pozbawienia wolności. 600
tys. zł grzywny i nadzór ochron­
ny na 5 lat. Jana G. skazano na

3 lata więzienia i 200 tys. zł
grzywny. Taką samą karę orze­
czono wobec Ryszarda S. Wyrok
nie jest prawomocny. (suł)

Ogłoszenia fikspresowe
ORYGINALNĄ suknię ślubna —

sprzedam. Tel. 37-19-47 .______________

DWUPOKOJOWE, os. Dąbrowszcza­
ków — sprzeda pośrednictwo. Stra-
dom 5.

_________________________ g-55001
TRZYPOKOJOWE, os. Dywizjonu 303
— sprzedam. — Oferty 54846 „Prasa”
Kraków. Wiślna 2,_____________ _____

TELEWIZOR Tec 21 cali, video ja­
pońskie, nowe — sprzedam — Wi-
tosa 33 /97,_____________________g-54467
LOKAL w Krakowie do adaptacji na

małą gastronomię — kupie lub wy-
dzierżawię. Tel, 47-51-31,_____________

GRZEJNIKI żeliwne — sprzedam. Pa-
leezny. Trzebinia, Kom. Paryskiej 29B

ZAKŁAD prywatny — przyjmie na

korzystnych warunkach płacowych
sekretarkę ze znajomością Języka
angielskiego, niemieckiego, umiejęt­
nością obsługi komputera i dużym
stażem pracy oraz spawaczy z upra­
wnieniami, tokarzy, monterów i ślu­
sarzy z uprawnieniami spawalniczy­
mi. Zgłoszenia codziennie: Kraków-
Bieżanów, ul. Rakuś 6, 14—17 .

_______

VIDŁo Schneider, Samsung, nowe —

sprzedam. Tel, 55-46-00, wewn. 153,
WYSOKA nagroda za zwrot brązowe­
go portfela z fotografiami, zgubione-
go 6 XII 1988. Teł. 22-33-08,_______
126 P, 1986 — sprzedam, Tel, 11-33 -17 .

KAROSERIĘ 126 p, po remoncie —

sprzedam. Oferty 52373 „Prasa” Kra-
ków, Wiślna 2.

_______________________

SPRZEDAM małą tokarkę. — Tel.
11-23-18,________________________ g-52375
STUDENT — poszukuje mieszkania,
najchętniej centrum. Tel. 21-21-20 -

wieczorem.____________________ g-52376
FUTRO z kotów — kupię. — Tel.
55-17 -00 .

________________________g-52377
SPRZEDAM telewizor kolorowy Ru-
bin 202 P. Tel. 76-31-34._____________

TUNER AS — 632, gwarancja — Ju-
riost 402 — sprzedam. Tel, 47-01-31.

SPRZEDAM zachodni telewizor. Tel
47-09-31. 47-50-59,______________________
SUKNIĘ ślubną, kożuszek na 10 lat
— sprzedam. Tel. 37-97-32.
TEATR „Mandala” — poszukuje mie­
szkań dla pracowników. Tel. 11 -91-90,
10—15.

__________________________ g-52369
KOLOROWY Philips 27 cali — sprze
dam. Tel. 37-97-19.

____________________

WJE2Ę, kolumny, szafka — zachod­
nie — sprzedam. Tel. 12-69-20.

_______

DOM jednorodzinny w Ochojnie 152
k Krakowa (dojazd autobusem 235 z

Eorku Fałęckiego) — zamienię na mie­
szkanie własnościowe w Krakowie (mi­
nimum 3-pokojowe)._________________

VIDEO odtwarzacz, nowy, opony
155 X 13, komputer VC-20 — sprze­
dam. Tel. 55 -17-41.__________________

PIANINO — kupię. Tel. 47 -57-49.

POLONEZA, 1982. 5 -blegowego —

sprzedam. Tel. 78-17-79,______________
Tv kolorowe, japońskie 14 1 26 cali
— sprzedam. Tel. 12-03-08 .____________

DOM komfortowy — dwukondygna­
cyjny. możliwość nadbudowy, garaż,
gaz siła, telefon, na działce 14 a. w

Wieliczce — sprzedam. Tel. 78-10-84.
g-52359

krwi, urządzenia do transfuzji,
nici chirurgiczne wszystkich ty­
pów. Żywność o przedłużonej
trwałości jak konserwy rybne i
mięso, kasze — płatki owsiane, *

dla dzieci wszelkiego rodzaju od­
żywki. ZK PCK przyjmuje lekar­
stwa i paczki żywnościowe co­
dziennie od godz. 8 do 15 przy
ul. Świerczewskiego 19. Woje­
wódzka Stacja Krwiodawstwa
przyjmuje honorowych dawców
krwi w Szpitalu im. Żeromskiego.
Równocześnie PCK organizuje
zbiórkę pieniężną. Należy je
wpłacać na warszawskie konto
ZG PCK IV O/M Warszaw*
1049-4444-132 z dopiskiem „Arme­
nia”.

Do Lekarza Wojewódzkiego
zgłosili się lekarze krakowskich

.............

- jeżeli zaistnieje
ze strony radzie-
do wyjazdu, aby
katastrofy spie-

(dag)

szpitali, którzy
zapotrzebowanie
ckiej, są gotowi
tam na miejscu
szyć z pomocą.

I

me — Kraków Płaszów,
. godz. 11.14, 13.09; A poc. rei.
r Targ — Kraków Płaszów,
. godz. 13.59; A poc. rd. Kra-

Płaszów — Chabówka, odj.
10.22 — na odcinku Radzi-

— Skawina — Radziszów bę-
uruchomiona komunikacja za-

Komunikat RPK
REJON Przewozów Kolejowych

w Krakowie informuje, że w

dniach od 12 do 16 grudnia 1988 r.

nastąpią zmiany w kursowaniu na­
stępujących pociągów pasażerskich:
poc. rei. Bielsko-Biała Gł. — Kra­
ków Płaszów, przyj, godz. 10.11,
odwołuje się na odcinku Kalwa­
ria Lanckorona — Kraków Pła­
szów.

12 grudnia 1988 r.: A poc. rei.

Zakopane
przyj.
Nowy
przyj,
ków

godz.
szów
dzie i

stępcza (autobusowa).
13 i 14 grudnia 1988 r.: A poc.

rei. Zakopane — Kraków Płaszów,
przyj, godz. 11.14, 13.09; A poc. rei.

Nowy Targ — Kraków Płaszów,
przyj, godz. 13 59; A poc. rei. Kra­
ków Płaszów — Chabówka, odj.
godz. 10.22 — na odcinku Leńcze
— Skawina — Leńcze będzie uru­
chomiona komunikacja zastępcza
(autobusowa).

15 i 16 grudnia 1988 r.: A poc.
rei. Zakopane — Kraków Pł. przyj,
godz. 11.14, 13.09; A poc. rei. Nowy
Targ — Kraków Płaszów przyj,
godz. 13.59; A poc. rei. Kraków
Płaszów — Chabówka odj. godz.
10.22 — na odcinku Kalwaria
Lanckorona — Radziszów — Kal­
waria Lanckorona będzie urucho­
miona komunikacja zastępcza (au­
tobusowa).

Za wprowadzone zmiany Rejon
Przewozów Kolejowych w Krako­
wie przeprasza P.T . Podróżnych.

K-12965

TELEWIZOR kolorowy, mały —

sprzedam. — Teł. grzecznościowy
12-14-89,________________________ g-52362

KUPIĘ stół, krzesła — XIX/XX w.

Tel, 47-41-43,___________________ g-52364

SPRZEDAM flizy. Tel. 55 -01-35, 17—19.

TVC nowy, radziecki — sprzedam. —

Tel, 47-14-88.
______________ g-52051

126 P, 1985 — sprzedam. Tel. 66-06-86.
1C—19.__________________________ g-51096

SPRZEDAM piec c. o. atestowany z

gwarancją 3 KW oraz termę gazowa.
kuchenną. Tel. 12-39-45, 18—20.

______

POSZUKUJĘ lektora j. angielskiego
— do dziecka. Kupie rower treningo-
wy Pilotów 89, tel. 12-40-69._________

KUPIĘ działkę budowlaną, w połud­
niowej okolicy Krakowa. Tel. 12-23-75

POKOj z kuchnią, superkomfortowe.
Śródmieście — wynajmę — najchęt­
niej cudzoziemcowi. — Tel 37-44-53.
po 16, g-51864
NOWY akumulator 45 Ah — kupię.
Tel. 34-11-77, po 18,___________________
WOLNY, lat 52, mieszkanie, samo­
chód — pozna w celu matrymonial­
nym, uczciwą Panią o miłym wyglą­
dzie, wiek 40—45 lat. Oferty 51879
„Prasa” Kraków. Wiślna 2.

FIATA 125. 1986 — składak — sprze­
dam. Tel. 33 -29-53, po 18.

AMERYKANIN, polskiego pochodze­
nia, profesor uniwersytetu w USA,
kawaler lat 41, lubiący sport, muzy­
kę poezję, podróże zagraniczne —

pragnie poznać Panią wykształcona,
reprezentacyjną, w wieku 29—35 lat,
o wysokich zasadach moralnych, zna­
jąca język angielski. Fotooferty pro­
szę kierować pod adresem: Biuro Ma­
trymonialne, Kraków, Krowoderska 74
dla nr oferty 7072,__________________
MIŁEJ aparycji, wolna, inteligentna,
uczuciowa, bez przeszłości, z dobrej
rodziny, dobrze sytuowana pozna w

celu matrymonialnym przystojnego,
niekonfliktowego, wolnego, bezdziet­
nego pana, z wyższym wykształce­
niem, wiek 29—38 lat. — Oferty Pocz­
ta Gł. Kraków, Wielopole 1 „dla Da­
nusi”.

__________________________ g-52191
MURARZY, pomocników, stolarza —

przyjmie na bardzo dobrych warun-

kach zakład. Tel, 43-51-29. 16—19.
PAŃSTWOWA spółka budowlana —

zatrudni pilnie kierownika budowy
na samodzielne stanowisko pracy
oraz inspektora nadzoru na umowę
zlecenie. Godziwe płace. Zgłoszenia:
Na Zjeżdzie 8, tel. 66-58-42, 66-16-96.
SPÓŁDZIELNIA Mieszkaniowa „Wia­
rus” w Krakowie, ul. Zawodzie 12 —

tel 12-83-70 — ogłasza nabór człon­
ków celem nabycia praw członkow­
skich 12 domków jednorodzinnych w

zabudowie szeregowej na terenie
miasta Krakowa — budowane przez
Spółdzielnię Mieszkaniowa. O przy­
jęcie na członków SM ..Wiarus” ubie­
gać sie mogą zarówno przedsiębior­
stwa, jak też osoby fizyczne.
PRZEDSIĘBIORSTWO Polonljno-Za-
graniczne „Interwalor” zatrudni na­
tychmiast: głównego księgowego (ze
znalomością zagadnień budownictwa),
murarzy, cieśli, zbrojarzy. — Zgło­
szenia: tel. 44-46-60, wewn. 69-00 lub
22-39-76. K-12794
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Dyskusje i polemiki naukowców

Zjednoczenie po 40 latach
PRZEZ wiele lat o zjednocze­

niu ruchu robotniczego w Polsce
mówiło się zbyt jednostronnie, a

prawdziwe polemiki nie wycho­
dziły poza wąskie grono naukow­
ców. Tymczasem bez głębokiej
refleksji i rzetelnej analizy hi­
storycznej wydarzenia sprzed lat
stają się dla współczesnych je­
dynie hasłem, zamiast cennym
doświadczeniem pomocnym w

budowaniu przyszłości. Taka re­
fleksja towarzyszyła sesji nau-

Krakowscy kupcy
mają gest

STARE krakowskie r-ody, w

których kupiecki stan przecho­
dził z ojca na syna, i właścicie­
le sklepów jeszcze bez tak zna­
komitych tradycji, w sumie już
ponad dwutysięczna społeczność,
trudniąca się prywatnym han­
dlem, obchodziła wczoraj swoje
tradycyjne święto. Jak zwykle
spotkali się w klubie rzemieślni­
czym „Na Kotłowem”. Były roz­
mowy o tradycji krakowskiego
handlu i zapewmienia władz, że

doceniają prywatnych kupców.
Były odznaczenia, odznaki
i wzruszające, bezinteresowne ge­
sty. Pierwszy to przekazanie mi­
liona złotych Instytutowi Pe­
diatrii na pomoc dla dzieci z

chorobą nowotworową. Inny to

spontanicznie zorganizowana
zbiórka „do kapelusza” dla ofiar
trzęsienia ziemi w Armenii. W
ciągu kilku minut zebrano 141

tysięcy złotych.
Po raz pierwszy w dziejach

krakowskiego, powojennego, pry­
watnego kupieotwa zorganizowa­
no w tym roku konkurs na naj­
lepszą świąteczną dekorację wy­
stawy sklepowej. Efekty konkur­
su nie były bogate, pierwsze
miejsce zdobył Marek Pelc z

ulicy Grodzkiej. (bog)

AGH bliżej Wieliczki
90 PROCENT kadry inżynieryj­

no-technicznej naszej kopalni
wywodzi się z AGH, od 1976 r.

przy tej uczelni działa zespół
ds. górniczego zabezpieczenia

kopalni, którego przewodniczącym
. jest rektor Akademii, prof. JAN
JANOWSKI — powiedział repor­
terowi „Echa” tuż przed podpi­
saniem umowy o współpracy
między AGH a Kopalnią Soli
„Wieliczka” dyrektor tej ostat­
niej RYSZARD PODA — Mimo
to umowa ma charakter nie tyl­
ko formalny. Jest ona dokumen­
tem, na którym opierać się bę­
dzie nasza przyszła współpraca.
Wieliczanie dzięki umowie zyska­
ją dalszą pomoc w zakrojonym
na 30 lat dziele ratowania kopal­
ni. A także potem, przy określa­
niu docelowych funkcji zabezpie­
czanych obecnie starych wyro­
bisk. (kg)
aiiii9?3nsnassgiiiiiisggiłiiniiiiMrnT

MPK „od
(Dokończenie ze str. I)

ją dwa kolejne wagony tramwa­
jowe, sterowane za pomocą u-

rządzeń tyrystorowych. Mogli­
śmy również obejrzeć zrekon­
struowany konny tramwaj (nie
mylić z omnibusem) z 1882 r.

W jednej z hal na ekranach
dwóch telewizorów kolorowych
oglądnęliśmy dwa kilkunastomi-
nutowe programy, odtworzone z

wideo. Jeden o 50-leciu podgór­
skiej zajezdni, łącznie z archiwal­
ną taśmą z uroczystości poświę­
cenia 48 lat temu pierwszych
tramwajów. Drugi — o historii
i dniu dzisiejszym MPK. Potem,
podobnie jak podczas całej wy­
cieczki, dyr. Trzmiel odpowiadał
na liczne pytania, m. in. gdzie w

najbliższych latach powstaną no­
we linie tramwajowe — na Azo­
ry, do Kurdwanowa i do Rucza-
ju-Zaborza.

Kolejnym punktem wycieczki
jest zaczęta w 84 r. budowa du­
żej zajezdni autobusowej przy
ul. Łokietka, która pochłonęła
już 1,3 mld zł, a powinna się za­
kończyć w 92 r. Widzimy kon­
strukcje stalowe hal, bez ścian
i dachów. Naczelny inż. „Energo-
przemu” (generalny wykonawca),

„Borsucza" bez przystanku
W ZWIĄZKU z wymianą kabli

trakcyjnych na ul. Brożka od go­
dziny 8.00 dnia 1988-12-12 do 1988-
12-31 przystanek tramwajowy

„Borsucza” dla kierunku rondo
Grunwaldzkie zostaje zawieszony.

kowej, zorganizowanej przez
Międzywojewódzką Szkołę Par­
tyjną i Komisję Ideologiczną KK
PZPR. Poświęcona była 70-leciu
powstania Komunistycznej Partii
Robotniczej Polski i 40-leciu
zjednoczenia PPR i PPS.

Nie unikano trudnych i spor­
nych problemów. Mówiono o sta­
nowisku PPR i PPS wobec inte­
ligencji, wobec tradycji niepod­
ległościowych, analizowano pro­
pagandę PPR. Prof. Józef Buszko
szeroko przedstawił społeczno-
-polityczne uwarunkowania po­
działów w polskim ruchu robot­
niczym. Doc. Michał Śliwa wró­
cił do narodzin myśli socjalisty­
cznej, jej nurtów i praktycznej
realizacji. Prof. Zenobiusz Kozik
spróbował zanalizować, co po­
wstała po zjednoczeniu PZPR

przejęła od PPR i PPS w swo­
jej doktrynie politycznej. Mówio­
no o specyfice działania obu par­
tii w regionie krakowskim, po­
ruszono bardzo kontrowersyjny
problem stosunku KPP do idei
niepodległości i bezpieczeństwa
II Rzeczpospolitej.

W sesji uczestniczyli naukow­
cy, weterani i działacze ruchu
robotniczego, w tym także dele­
gaci na Kongres Zjednoczeniowy
w grudniu 1948 r. oraz władze
polityczno-administracyjne mia­
sta z sekretarzem KK PZPR Ja­
nem Czepielem i wiceprezyden­
tem Janem Nowakiem, przedsta­
wiciele władz politycznych woje­
wództw tarnowskiego i nowosą­
deckiego. (kk)

Zarząd Oddziału

Grodzkiego Towa­
rzystwa Kultury
Teatralnej zapra­
sza członków i

sympatyków dnia
13 grudnia 1988 o

godz. 17 na ul. Po­
selską 9. Tadeusz Malak, Krysty­
na Serusiówna przy akompania­
mencie Mieczysława Mejzy wyko­
nają program pt.: Listopad — nie­
bezpieczna dla Polaków pora.
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Fot. Stanisław Makarewicz

kuchni”
Andrzej Chruścicki mc'*.vi t> .ło­
potach, związanych .ip. .L
byciem blach fałdowanych, po­
wlekanych uo wyprodukowania
których huta ..Korian” zażądała
i otrzymała 18 tys. dolarów. Ta­
kich blach potrzeba tutaj 600
ton.

Potem jedziemy do Czyżyn,
gdzie na byłym lotnisku, wyko­
rzystując jeden z hangarów, dzia­
ła zajezdnia autobusowa, z któ­
rej wyjeżdżają codziennie na tra­
sy 104 przegubowce, Zęby zmniej­
szyć uciążliwość dla mieszkań­
ców sąsiednich domów, przy naj­
bliższym bloku, z pomocą fa­
chowców z AGH, zainstalowany
będzie ekran, chroniący przed
hałasem i spalinami.

Ostatnim zwiedzanym obiek­
tem była zajezdnia tramwajowa
w Nowej Hucie, posiadająca wo­
zy przegubowe 102N oraz typu
105N, Jest tutaj w sumie 226
tramwajów. W tym zakładzie bę­
dą odnawiane wozy zabytkowe
(jest już 14 takich tramwajów),
a w przyszłości przetransporto­
wane zostaną do • XIX-wiecznej
siedziby przy ul. św. Wawrzyńcy,
gdzie powstanie Muzeum Komu­
nikacji Miejskiej.

Wycieczka trwała 4 godziny,
dłużej, niż planowaliśmy. Zain­
teresowanie byłn bardzo duże.
Wszyscy uczestnicy , otrzymali od
dyrekcji MPK materiały rekla­
mowe, m. in. broszurkę o historii
i dniu dzisiejszym komunikacji
miejskiej w Krakowie.

JAN FRENKEL

ECHO KRAKOWA
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W budowie mieszkań
113 PAK tanecznych z całej

Polski walczyło przez dwa dni, w

hali „Korony” o puchar prof. Ma­

Kraków na szarym końcu
III ZJAZD Delegatów Woje­

wódzkiego Związku Spółdzielni
Mieszkaniowych trwał cały
dzień. Głos zabrało kilkanaście
osób. Reszta (w sumie 110 dele­
gatów) uwagi przekazała do pro­
tokołu albo uznała, że w pełni
podpisuje się pod tym, co zosta­
ło powiedziane. O czym mówio­
no? Przede wszystkim o zwol­
nieniu Wojewódzkiego Związku z

koordynacji i rozdzielnictwa mie­
szkań: O rozdziale mieszkań win­
ny decydować poszczególne spół­
dzielnie. Wtedy można mówić o

ich usamodzielnieniu, czynić je
odpowiedzialnymi za decyzje —

Kazimierz Żółty, członek Rady
Nadzorczej Spółdzielni Mieszka­
niowej „Wspólnota”. 14 tysięcy
mieszkań w naszym regionie po­
siada wady technologiczne, m. in.
zagrzybienie ścian Jest to wina
nie tylko wykonawców, ale i pro-

DZIŚ O GODZINIE:

*17 — Klub Wychowanków
L*J. ul Świerczewskiego 1 — Dr
Tadeusz Jarosiński — „Tytus
Chałubiński jakiego nie znamy”

* 17 — MDK „SZTYGARÓW-
KA”, ul. Dembowskiego 2 —

(aula) Recital Macieja Zembate­
go — „Ballady Cohena, stare i
nowe piosenki autorskie’ .

* 18 — NCK, pl. Centralny —

„Mój teatr” — spotkanie z akto­
rem Tadeuszem Kwintą; 0 17 i
19.30 — DKF „ZGAGA” — film
„INDEKS” reż. J. Kijowski.

* 18 — SOK, ul. Mikołajska 2
— Spotkanie z prezesem Pol
Klubu Ekologicznego prof. Stani­
sławem Juchnowiczem.

* 18 — PAN, ul. Sławkowska
17 — (aula) Kom. Historyczno-
Literacka; prof. dr hab. Przemy­
sław Mroczkowski — „Ortodok­
sja i sceptycyzm u Chaucera”;
o 18 — (s. 24) Sekcja Architektu­
ry Krajobrazu; doc. dr hab. aren

Aleksander Bohm — „Aktualno­
ści na temat krajobrazu miej­
skiego”; o 18 — (s. 26) PTSL; dr
Krzysztof Tunia — „Reminiscen­
cje peruwiańskie 1987”.

JUTRO O GODZINIE:
* 17 — Dom Technika, ul.

Straszewskiego 28 — Mgr inż.
Roman Asler — „Odnawialne
źródła energii przyrody”.

* 18 — SARP, ul. Floriańska
39 — Arch. Ewa Dworzak-Żak
—- „Egipt — kraj, architektura”.

jektantów, a także jakości mate­
riałów stosowanych w budowni­
ctwie. Ktokolwiek by jednak nie
był winien, jest to zjawisko, z

krtórym musimy walczyć —

przedstawiciel Spółdzielni Mie­
szkaniowej „Podgórze”. Ludzie
niecierpliwie czekają na efekty
budownictwa mieszkaniowego.
Zniecierpliwienie to szybko ro­
śnie, gdyż na dziś zapewniamy
naszym członkom w Krakowie
najniższe rozmiary budownictwa
mieszkaniowego (poniżej 3 mie­
szkań na 1000 mieszkańców),
najdłuższy okres oczekiwania i
najbardziej niesprawiedliwy po­
dział mieszkań. W 1987 roku po­
nad 36 procent mieszkań otrzy­
mali członkowie spółdzielni ze

stażem nie dłuższym niż jeden
rok. — Andrzej Latosiński, pre­
zes Krakowskiej Spółdzielni Mie­
szkaniowej.

Krytyczne uwagi padały pod
adresem krakowskich władz, m.

in. Wydziału Planowania Prze­
strzennego. Stwierdzono, że przy­
gotowanie inwestycji trwa czę­
sto dłużej, aniżeli sama ich rea­
lizacja. Do końca obrad wytrwał
wiceprezydent Marian Kulig,
który obiecał zwiększyć rozmia­
ry budownictwa mieszkaniowego
w Krakowskiem, a także uspraw­
nić przygotowanie- i realizację
inwestycji. Oprócz wielu róż­
nych uchwał Zjazd podjął U-
chwałę „W sprawie polityki mie­
szkaniowej władz m. Krakowa”.

(bog)

Dzieciom niepełnosprawnym
MARIOLA WÓJCIK, MAGDA

RAJTAR, ARTUR RUSIECKI a

także MAŁGORZATA TYLEK
bardzo aktywnie włączyli się do
pomocy Kołu Dzieciom z Pora­
żeniem Mózgowym, działającemu
przy ZK PCK. Wspólnie z młod­
szymi kolegami ze szkół średnich
organizują dla nich wycieczki za

miasto — do Zakopanego. Czę­
stochowy a przede wszystkim na

Wawel. Chcą, aby te właśnie
dzieci poznały miasto, a także
zabawiły się jak ich rówieśnicv.
Dla nich zorganizowali wczoraj
w Klubie Studentów AGH „Fi­
lutek” wspaniałą zabawę miko­
łajową. Był autentyczny św. Mi­
kołaj w towarzystwie Anioła
i Diabła, były paczki i była za­
bawa. ,,Tylko dzięki życzliwości
Krakowskich Zakładów Prze­
mysłu Cukierniczego „Wawel"
Dyrekcji Hoteli „Orbis", „Fruta-
romy”, PSS Śródmieście, Kurii

Metropolitalnej, ZW Towarzystwa
Kultury Teatralnej, Krzeszowic­
kiego Ośrodka Kultury, Liceum
Muzycznego z ul. Kasztelańskiej
oraz studentów PWST udało nam

się przygotować paczki i zapew­
nić program artystyczny” — mó­
wi Mirek, główny organizator im­
prezy. „Tyle serca, ile okazują
naszym dzieciom studenci i mło­
dzież ze szkół średnich, trudno
wyrazić jednym zdaniem” —

dodaje Wiesława Adamska, se­
kretarz Koła Przyjaciół Dzieci
z Porażeniem Mózgowym dzia­
łającego przy TPD Krowodrza.
„Nawet ta zabawa. Im się chce
to robić. To widać. Bardzo nam

pomagają w codziennych trudach
życia. A problemów jest sporo”.

Gdy opuszczałam „Filutka”, za­
bawa jeszcze trwała. Dzieci były
szczęśliwe. Wiem jedno, że przy
takiej współpracy łatwiej jest żyć,
a także nie traci się wiary w

drugiego człowieka, w jego po­
moc i serce! (dag)

O-riana Wieczystego podczas XV
gólnopolskiego Turnieju Tańca. W
tańcach standardowych w klasie
A i S triumfowali krakowianie
Roman Piekarz — Bożena Piekarz
(na zdjęciu) z SKT „Bawinek”; w

tańcach latynoamerykańskich Piotr
Fiedorowicz — Lidia Różańska z

„KiK” Olsztyn, którzy w punkta­
cji łącznej za 10 tańców otrzymali
puchar M. Wieczystego, W klasie
EDC puchar zdobyła para Ryszard
Musiał — Monika Wydrowska z

SKT Politechniki Szczecińskiej. Za

tydzień miłośników tańca czekają
kolejne emocje — po 20 latach w

naszym mieście odbędą się Mi­
strzostwa Polski w Tańcu Towa­
rzyskim! (j. r.)

Fot. Jadwiga Rubiś

KINO „Wada”, „Operet” to wca­
le nie nazwy nowych „przybyt­
ków” kultury. To popsute neony,
które zamiast być reklamą firmy,
szpecą budynki, a chętnych do za­
glądnięcia do środka odstraszają,
bo np. co dobrego można zobaczyć
w kinie „Wada”? W „Wandzie” to

już zupełnie co innego..

PRZED Szpitalem im. J. Dietla
był zadbany, spory pas zieleni:
trawnik, krzewy i żywopłot. Te­
raz na trawniku wyrosła budka-
kiosk. Zniszczono zieleń, która cie­
szyła oczy pacjentów i personelu,
ponoć dla dobra tych pierwszych,
gdyż ma tu być kiosk z kwiatami.
A przecież jeden kiosk jest przy
wejściu w ulicę Krupniczą, a na

Karmelickiej kwiaciarnia. Może

jeszcze można cofnąć decyzję?

RADOŚĆ mieszkańców os. Dy­
wizjonu 303 trwała krótko. Myśle-
li, że wreszcie będą mieli pawi­
lon spożywczy, że zakupy będzie
można dokonywać na miejscu, a

nie wozie je z centrum, z Nowej
Huty czy z sąsiedniego osiedla 2
Pułku Lotniczego. Okazuje się, że
zamiast pawilonu spożywczego swo­
je biura buduje Spółdzielnia Mie­
szkaniowa „Czyżyny”. (dag)

WTEfT
W DUŻYM LOTKU wylosowano

— I losowanie: 9, 12, 26, 27, 47, 49;
II losowanie: 14, 15, 31, 36, 45, 48.
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W POŁ drogi na pomnik
Mickiewicza zatrzymali się
na szczęście aktywiści nie­
legalnej KPN podczas swe­
go wiecu w piątek na

Rynku Głównym. W trak­
cie przemówienia, które
wygłaszał ze swadą młody
człowiek przedstawiony ja­
ko „komendant obszaru”
tej organizacji (cóż za mi­
litarne nazewnictwo!), naj­
częściej powtarzały się
słowa: Gorbaczow, pierie-
strojka, prawa człowieka,
totalizm i Wałęśa, a tylko
kilka czy kilkanaście razy
prelegent wspomniał, że
„trzeba pozbawić władzy
Partię” Biały transparent
umocowany na karniszach
(nie zdjęto nawet żabek)
przywabił liczną grupę
widzów (w porywach do
półtorej setki osób), a polityczne wystąpienia oklaskiwało 20-osobo-
we „twarde jądro" KPN-owskiego aktywu. Po pół godzinie zabrakło
prelegentom nieco konceptu, więc czekając z nadzieją na interwencję
sił porządkowych zaczęli od początku., słusznie zresztą zauważając,
że grupa obserwatorów była płynna, więc sprawozdawca „Echa” z

przemoczonymi butami wrócił do redakcji. 1 można by to wszystko
potraktować jako zjawisko z dziedziny politycznego folkloru, gdyby
nie tony bliskie ideowo przedwojennemu ONR i tzw. Obozowi Wiel­
kiej Polski, a także ciągle niejasne relacje między KPN a niektóry­
mi kręgami pretendującymi do miana „opozycji konstruktywnei”.

(rtk) Fot. Jacek Bednarczyn
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Przed 70 laty
12 XII 1918 r.

9 Za najlepszą mówczynię
na wiecach krakowskich u-

chodzi pani Helena Radlińska.
Kiedy dojdzie do głosu, ogół
zebranych słucha jej nadzwy­
czaj pilnie. Mówi doskonale i
bardzo mądrze Jako histo­
ryczka pierwsza na publicz­
nym zebraniu zwróciła uwagę
na metodę kłamstw hi­
storii, z których jedne są
istotnie tylko kłamstwami, in­
ne umyślnym zamilczaniem
części prawdy. Wśród szeregu
przykładów, jakimi służy, naj­
bardziej znamiennym wydaje
się mi związany z osobą Pił­
sudskiego, o którym pisma re­
akcyjne tendencyjnie napisały,
że wypuścił rozbrojonych
Niemców z bronią, a zamil­
czały, że według umowy broń
tę odebrano Niemcom w Mła­
wie i odesłano ją do Warsza­
wy. Innym charakterystycz­
nym — według pani Radliń­
skiej — przykładem jest kol­
portowanie przez gazety reak­
cyjne wiadomości o zajęciu
przez wojsko polskie we Lwo­
wie zabudowań klasztornych
Urszulankom, a całkowite za­
milczenie, że ta część klaszto­
ru dotychczas służyła celom
wojsk austriackich itd. itp. —

wiele, wiele przykładów. Stąd
wniosek: choć jesteśmy współ­
twórcami historii, choć po-
wstaje ona przy naszym współ­
udziale, rzec można — na na­
szych oczach — nie znamy
jej w całości, w pełni... Pani
Radlińska należy do tych osób,
które w przemówieniach
swych gorąco opowiadają się
za popieraniem władz, co za­
wsze ujmuje w trzech wyraź­
nie wyodrębnionych punktach:
musimy popierać skarb pań­
stwa, wojsko i Sejm, który już

w najbliższym czasie zostanie
wybrany (podobno, jak coraz

głośniej mówi się w Krakowie,
a czemu p. Radlińska nie prze­
czy, ale i nie potwierdza, po
raz pierwszy przy czynnym
współudziale pań).

Zapis Anieli
Starzewskiej Rkps

Śródmieście bez

sklepu nocnego
„OD dwóch miesięcy śródmie­

ście Krakowa pozbawione jest
sklepu nocnego, dlaczego tak się
stało?” — pytają Czytelnicy, pro­
sząc redakcję o interwencję.

Jak się dowiaduję od z-cy pre­
zesa PSS „Społem” Śródmieście,
Jana Ziżki, sklep nocny przy pl.
Mariackim zamknięty został z po­
czątkiem października z powodu
remontu, który potrwa do 10
stycznia 1989 r

Niestety, także sprzedaż nocna

w pawilonie przy Dworcu Głów­
nym została na zimę zlikwi­
dowana, gdyż utargi były bardzo
niskie, rzędu 20—50 tys. zł, co z

punktu widzenia opłacalności by­
ło nie do przyjęcia.

Szkoda, że śródmiejska „Spo­
łem” nie pomyślała, by na czas

remontu sklepu przy pl. Maria­
ckim otworzyć zastępczy, np.
koło pałacu Pod Baranami... Ma­
my też nadzieję, że latem dzia­
łalność nocna w pawilonie dwor­
cowym będzie przywrócona, (ja)

_
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Wszystkim, którzy uczestniczyli w uroczystościach pogrzebowych
mojej ukochanej Żony

śp. mgr inż. MARII BARBARY PODOLSKIEJ
a także okazali nam dużo serca i współczucia, a w szczególności
SR „Technoplastyka”, Cechowi Rzemiosł Drobnych Wytwórców, Ich
Pocztom Sztandarowym, Sąsiadom, Kolegom z firmy „Polrama”,
Krewnym i Przyjaciołom naszego domu, składamy serdeczne po­

dziękowania
MĄŻ z najbliższymi

NAUKA JĘZYKA OBCEGO PRZY POMOCY VIDEO
TO NOWOCZESNOŚĆ. POŻYTEK I SKUTECZNOŚĆ!

KURSY

metodą audio-video organizuje
KSP „OŚWIATA”

Okręgowy Oddział w Krakowie

Informacja i wpisy przy uL Krowoderskiej 19, teL 22-79-9H,
w godz. 14.—18. K-12748

PRACA NIERUCHOMOŚCI

OPIEKUNKA (chętnie pielęgniarka)
do starszej osoby potrzebna — w za­
mian za mieszkanie. — Oferty 54578
„Prasa” Kraków, Wlślna 2.

WILLE, mieszkania, parcele — po­
średnictwo — mgr Koszek, Dzierżyń­
skiego 8, poniedziałki, środy. 10—17 .

SPÓŁKA natychmiast zatrudni kraw­
cowe szyjące na maszynach stebnów-
kach. Bardzo wysokie wynagrodze­
nie Tel. 11 -80-03.

DOMY, mieszkania — kupno — sprze­
daż spółka prawnicza, Stradom 11 —

wtorki, czwartki, 9—18.

ZESPÓŁ usług specjalistycznych —

zatrudni taterników, z uprawnienia­
mi. Tel. 21-18-41, (8—15).

ODSTĄPIĘ działkę pracowniczą. Tel.
21-05-94, wieczorem.

SPÓŁKA handlowo-usługowa zatrud­
ni roznosicleli mleka na os. Piaski
Wielkie i Kurdwanów. Atrakcyjne za­
robki. Tel. 22-65-20.

KUPIĘ działkę ok. 2 a, chętnie z za­
budowaniami do remontu, na zakład
kamieniarski - Oferty 50392 ..Prasa”
Kraków, Wiślna 2

PRZEDSIĘBIORSTWO REWALORYZACJI ZABYTKÓW
W KRAKOWIE

pilnie przyjmie
pracownika na stanowisko

SPECJALISTY D/S ZATRUDNIENIA

Zgłoszenia przyjmuje Dział Zatrudnienia, Płac.
i Eksportu — Kraków, ul S. Bagockiego 1A (Biały
tel. 33-18-63.

Szkolenia

Prądnik),
K-11319

ZGUBY

OPIEKA do dziecka, potrzebna 4 razy
w tygodniu, 5 godzin dziennie. Tel.
21-30-28. g-54728

ZAGINĄŁ bokser — suka pregowana.
Na psa czeka dziecko. Nowa Huta,
os. Szkolne 33/85. g-54589

NAUKA

MATEMATYKA
21-38-09.

— Krawczyk - tel.
g-49195

ANGIELSKI —

matematyka —

21-03-59.

amerykański,
mgr Wilczek

fizyka
— tel
g-52720

MATEMATYKA
21-58-53.

— Ozga - tel.
g-49912

MATRYMONIALNE

USŁUGI

UKŁADANIE, cyklinowanie, lakiero­
wanie nietoksyczne — Klara — tel
37-85-97. g-48031
MONTAŻ karniszy aluminiowych —

dostawa, zawieszanie kompletów ła­
zienkowych, kuchennych wiercenie
udarowe — Twardosz, tel. 12-34-93.

KARNISZE aluminiowe, zabezpiecze­
nia drzwi, tapicerki, zamki montuję
Treszczyński, tel. 37-58-16.

„ZODIAK” — komputerowa agencja
matrymonialna zaprasza samotnych.
Prowadzi psycholog. Warszawa 36.

K-12138

CYKLINOWANIE, lakierowanie
ł.ączyk, tel. 48-46-32.

Uwaga producenci i rzemieślnicy!
SPÓŁKA HANDLOWO-GOSPODARCZA

j.g.u. w Krakowie

poszukuje dostawców towarów

w branżach:
— odzież, konfekcja, galanteria i dziewiarstwo
— obuwie, pantofle
— wyroby kaletnicze
— art. gospodarstwa domowego (użytkowe i ozdobne)
— art. sportowo-turystyczne

Zgłoszenia przyjmuje i informacji udziela Zakład Obrotu To­
warowego w Krakowie, ul. Czyżyńska 12, tel. 11-59-74 lub ofer­
ty K-11837 „Prasa” Kraków, Wiślna 2.

CZYSZCZENIE dywanów, tapicerki
Wapem — Paciorek, tel. 47-40-25.

RENOMOWANE Biuro Matrymonial
ne „Ewa”, Gdańsk — 6, skrytka 237
— samotnym wysyła oferty krajowe
zagraniczne. K-11236

SOLIDNIE zabezpieczam drzwi przed
włamaniem eleganckie wykończenie
tapicerką, montaż zamków — Płatek
— tel. 12-42-87.

„DIANA” kojarzy szczęśliwie mał­
żeństwa. Oferty zagraniczne. — Gli­
wice, skr. 42 . P-110

KATALOG ofert matrymonialnych -

krajowych, zagranicznych przesyła
dyskretnie ..Orient” — Białystok —

skrytka 86. K-8871

. ELBOX” — video. Przestrajanie te­
lewizorów na Secam/Pal. — Tel.
33-53-46, od poniedziałku do czwart­
ku. 9—13. g-50875

PANNA pozna atrakcyjnego kawale­
ra lub wdowca, do lat 45. bez zobo­
wiązań, z minimum średnim wy­
kształceniem. Cel matrymonialny. —

Fotooferty mile widziane. — Oferty
51891 „Prasa” Kfaków. Wlślna 2.

MONTAŻ karniszy, kompletów ła­
zienkowych. zaczepów okiennych —

zamków, składanie segmentów —

Krasnodębski, tel. 37-03-67.

SPÓŁKA ..Poldom” oferuje wraz z

montażem okapy kuchenne, wyciągi
nad termę kuchenna, karnlsze alumi­
niowe. Tel. 22-77-56 .

gI
Is

PRZEDSIĘBIORSTWO ZAGRANICZNE „IMEXPOL”

zatrudni
na bardzo dobrych warunkach:

□ kuśnierzy
□ maszynistki kuśnierskie

O wykańczarki kuśnierskie

Zgłoszenia przyjmowane są w siedzibie Przedsiębiorstwa: Nie­
połomice, ul. Grabska 3, Kraków tel. 55-97-58, Niepołomice 281.

K-11658

I

ii
CYKLINOWANIE. lakierowanie nie­
toksyczne — Klamka, tel. 48-48-03.

Wynajmę lub sprzedam

garsonierę
w Śródmieściu Krakowa —

na stałe, osobie fizycznej w

zamian za pracę dla mężczy­
zny. Posiadam znajomość ję­
zyka niemieckiego. Przyjmę
każdą pracę bez kwalifikacji
względnie z kwalifikacjami.
Adres grzecznościowy: Ofer­
ty, Kraków 1, skrytka 728.

g-45250

PRALKI automatyczne naprawiam
— Cyganek, tel. 12-17 -77 .

PRALKI automatyczne naprawiam —

Orzechowski, tel 12-33-90.

MONTAŻ zamków, drzwi harmonij­
kowych — Musiał, tel. 43-79-09 .

SZYJĘ ciepłe spódnice — szukam na­
bywcy — Gil. Oferty 52762 „Prasa'
Kraków. Wiślna 2.

WIERCENIE udarowe, montaż, na­
praw: zamków, karniszy, taplcerka
drzwiowa, drobne naprawy ślusar­
skie w domu Klienta — Ujczak, tel
66-17-30.

__________ g-52704
PRZEPROWADZKI krajowe — War­
czyński, tel. 33 -11-17.

KUPNO

KUPIĘ lodówkę „Mińsk 15” lub Po­
lar 246. Tel. grzecznościowy 12-68-53.

g-51336
KUPIĘ 6 krzeseł wyścielanych, ciem­
nych. — Tel. 11-51-29.

KUPIĘ materace z gąbki. — Teł.
Tel 33-28-75. g-54111

KOLUMNY, akumulator — kupię. Te­
lefon 66-53-02. g-54848

SPRZEDAŻ

SPRZĘT audio—tv—video i kuchenki
mikrofalowe — firmy Samsung. In­
formacje — „Elektronika” — Kraków.
Proszowicka 9. tel. 34-19-10, £—16.

KARNISZE aluminiowe — dostawa,
komplety łazienkowe — montuje Ta­
rach, tel. 47-28-57.

SZYCIE, przeróbka futer, kożuchów
- Zaborowska, ul. Merkuriusza Pol­
skiego 22, tel. 66-00-88 . wewn. 373.

WIERCENIE udarowe, montaż kom­
pletów łazienkowych, zaczepów okien­
nych — Kodura, tel. 33 -70-35.

CYKLINOWANIE. lakierowanie —

Grodziński. tel. 55-20-85.

MONTAŻ okapów kuchennych i drzwi
harmonijkowych poleca Pędziwiatr.
tel. 44-60-45._________________g-a:f*>
MONTAŻ żaluzji przeciwsłonecznych,
zamków, zabezpieczenie antywłama-
niowe drzwi wraz z tapicerką — po­
leca Sobczyk. Tel. 12-13-91.

KRAKOWSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO
GOSPODARKI MASZYNAMI BUDOWNICTWA

Kraków-Łęg, ul. Sołtysowska 1

przyjmie chętnych do zdobycia zawodu

operatora żurawia wieżowego
Przedsiębiorstwo pokryje koszty kursu.

Warunki zatrudnienia:
— wykształcenie zawodowe, ewentualnie podstawowe
— odbyta służba wojskowa
Dla zamiejscowych zapewniamy zakwaterowanie w hotelach

pracowniczych.
Informacji udziela Dział Kadr, Kraków-Łęg, ul. Sołtysow­

ska 1.

Dojazd autobusem 121 z pl. Centralnego w Nowej Hucie.
K-12658

OVERLOCKI 3-, 4-nitkowe, chińskie
— sprzedam. Oferty 54656 ..Prasa”
Kraków, Wiślna 2 Tel. 66-11-21, godz.
10—11, 17—19.

RÓŻNE

LOKALE

, PERFECT” kupno — sprzedaż ma­
teriałów budowlanych, maszyn i urzą
dzeń. mebli stylowych, sprzętu video,
rtv, foto, komputerów instrumentów
muzycznych. Basztowa 18, codzien­
nie 11—17 . g-51307

POSZUKUJĘ garsoniery lub pokoju
z kuchnią i telefonem Tel. 37-61-24,
wieczorem. g-54629

MIESZKANIA, domy, parcel — kup
no — sprzedaż — Glajcar, Zamojskie­
go 75 — wtorki — czwartki 13—18
tel. 66-67-91. g-49494

KURTKI z teksasu oraz z innych ma­
teriałów, z podpinką z miśka — ofe­
ruje ,.Vantex” — Łódź. Łódź — tel
84-86-08. g-53099

MIESZKANIA, nieruchomości — kup
no — sprzedaż, zamiany, wynajmo­
wanie — Mańkowski — Stradom 5.
12—18. g-51020
PILNIE poszukuję mieszkania. Tel.
11-55-36. g-54271
OS Podwawelskie. Spółdzielcze, su-

perkomfortowe, 3-pokojowe, I piętro,
telefon, garaż — zamienię na więk­
sze. Tel. 66-98-17 .

MIESZKANIA, nieruchomści kupno -

spizedaż — inż. Rodak. 18 Stycznia
55 /55. wtorki, czwartki.

LOKALU handlowego — biurowego
— poszukujemy. Tel. 33 -96-55 .

MIESZKANIA, domy — kupno —

sprzedaż — wynajmowanie — Stron-
czak, al. Słowackiego 58 — ponie­
działki, czwartki.

„PERFECT” mieszkania, nieruchomo­
ści — kupno — sprzedaż — wynaj­
mowanie. — Basztowa 18, codziennie
11—1T. '

g-51306
M-S, superkomfortowe. centrum —

sprzedam. Oferty 54591 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

ZAKŁAD
EKSPLOATACJI

SPRZĘTU
BUDOWLANEGO

„BUDMASZ”
Kraków, ul. Łanowa 48b

tel. 33-21-02

oferuje do wynajęcia
— dźwig Jelcz 10 ton

— koparko-spycharkę typu
Ostrówek

— sprężarki spalinowe i ele­
ktryczne o wydajności 2
do 12 m’/min wraz z bo­
gatym oprzyrządowaniem
w narzędzia pneumatycz­
ne

— spawarki wirowe 350A
— elektronarzędzia
— inny drobny sprzęt budo­

wlany
K-12528

KOMUNIKATY

„Społem” PSS Krowodrza unieważnia zgubioną pieczątkę dużą o tre­
ści: „Snołem” PSS Krowodrza 2 Skelp Nr 02-302 Kraków ul. Prąd­
nicka 4. K-12277

M *

KSP „OŚWIATA"
Oddział Krakowski, ul. Mazowiecka 29

I organizuje kursy
— spawania podstawowego

S — spawania specjalistycznego
£ — weryfikacji uprawnień spawalniczych
5 — obsługi wózków akumulatorowych i spalinowych
£ — obsługi wind i dźwigów towarowo-osobowych
£ — splatacza lin
5 — obsługi sprężarek
£ — przygotowawczy na tytuł czeladnika i mistrza w zawodzie

stolarz meblowy, budowlany, galanterii drzewnej
£ — palaczy c.o.
“

— bhp — podstawowy i okresowe
£ — kserografii — dla osób spoza Krakowa

£ Zgłoszenia przyjmujemy zbiorowe (od zakładów pracy), indy- ;
= widualne, tel. 33-34-72 i 33-94-23. K-12747 £

ii
£

KSP „OŚWIATA”
Okręgowy Oddział w Krakowie

organizuje
w czasie ferii zimowych

Węgierskiej Górce i Jeleśni koło Żywca

obozy językowo-narciarskie
dla młodzieży szkół średnich

Informacja i wpisy przy ul. Krowoderskiej 19, tel. 22-79-99,
w godz. 14—18.

K-12749

SPÓŁDZIELNIA RZEMIEŚLNICZA „TECHNOPLASTYKA”
w Krakowie

— uprzejmie informuje PT Klientów, że z dniem 5

1988 r. została zmieniona siedziba Spółdzielni.
Obecny adres: 30-075 Kraków, ul. Racławicka 26.

Telefony: Dyrektor — Sekretariat 34-17-08, Centrala:

wszystkimi działami — 34-28-53, 34-53-72, 34-51-71.

Rachunek Bankowy: Bank Spółdzielczy Rzemiosła,
Nr 935139-244-131 NBP II OM Kraków Nr 35028-130-138-109.

K-12620

grudnia

łączy ze

Kraków,

PRZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT DŹWIGOWYCH
I ELEKTROENERGETYCZNYCH

Kraków, ul. Śliczna 34, tel. 11-02-22 wewn. 46

ZATRU
□ ślusarzy-spawaczy
□ elektryków (młodych)
□ pracownika do magazynu
O pracownika do rachuby
□ pracownika do zaopatrzenia
O kierownika działu ekonomicznego
□ inżynierów elektryków i mechaników

I

K-12331

MiimnnmmiiimmiHiaiis.sasłsssssmssmssMinmniiimHnniiHeiHi

KRAKOWSKI SZKOLNY OŚRODEK SPORTOWY

zatrudni natychmiast
□ MAGAZYNIERA
□ KONSERWATORA URZĄDZEŃ SPORTOWYCH

□ WOŹNĄ
□ ROBOTNIKA MAGAZYNOWEGO

Zatrudnienie w pełnym lub niepełnym wymiarze czasu pracy
na terenie Ośrodka w Krakowie

ORAZ

□ PIELĘGNIARKI-HIGIENISTKI
w Bazie Szkoleniowo-Wypoczynkowej KSOS „Lubogoszcz” w

Kasince Małej, dla których zapewnia się zakwaterowanie w po­
kojach służbowych.

Zgłoszenia przyjmuje i informacji udziela KSOS — Kraków,
al. Powstańców Warszawy 6, pok. nr 80 I p. lub tel. 11-51-21.

I
KOMUNIKACYJNE

K-12425
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SKŁAD KONSYGNACYJNY BHZ ARNO

w Niepołomicach, ul. Grabska 3

I oferuje do sprzedaży maszyny szyjące
dla branży futrzarskiej i skórzanej

LSprzedaż za waluty wymienialne i bony Banku PKO SA.

Ceny konkurencyjne.

Informacje telefoniczne pod nr 55-97-58.

KRAKOWSKA SPÓŁDZIELNIA CUKIERNICZA

pilnie zatrudni
□ zastępcę prezesa ds. techniczno-produkcyjnych
□ szefa produkcji
□ inspektora kontroli wewnętrznej
□ specjalistę ds. kontroli jakości
Ssam. ref. ds. zbytu

ciastkarzy
O konwojenta-ładowacza
□ pakowaczki
□ ślusarza-mechanika

Warunki pracy i płacy do uzgodnienia w Dziale Spraw Pra­
cowniczych — Kraków, ul. Dominikańska 3.

K-11969

K-12875

POLITECHNIKA KRAKOWSKA

zatrudni
w Zakładzie Remontowo-Budowlanym Uczelni

pracowników o specjalnościach:
malarz

murarz

pomocnik murarza

stolarz

instalator wod.-kan.

Uczelnia zapewnia bardzo dobra warunki płacowe i so­
cjalne oraz możliwość wyjazdu po stażu na budowy eksportowe.

Informacji udziela Zakład Remontowo-Budowlany Politechni­
ki Krakowskiej Kraków, uL Warszawska 24, tel. 33-03-90

wewn. 950.

MIEJSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO
w Krakowie

organizuje kurs

kierowców autobusowych kat. „DM”

Wymagane warunk] przy przyjęciu na kurs:
— wiek 21—45 lat
— uregulowany stosunek do służby wojskowej

pozytywne wyniki badań lekarskich * psychotechnicznych
wydanych przez przychodnie MPK

minimum rok pracy w uspołecznionym zakładzie pracy
— brak zakazu prowadzenia pojazdów mechanicznych

Przedsiębiorstwo zapewnia:
— w czasie kursu wynagrodzenie 150 zł/godz.+30 proc,

premii, a za zdanie egzaminu z wynikiem dobrym nagro­
da w wysokości 10 000 zł

po kursie 170/godz. po 3 miesiącach 180 zł/godz.
— dla pracownfków zamiejscowych zakwaterowanie w hotelu

robotniczym
bilet wolnei Jazdy środkami komunikacji miejskiej dla

pracowników i członków ich rodzin

szerok; zakres świadczeń socjalnych
Informacji udziela- Dział Kadr MPK, al. Brożka 8. telefon

66-42-65 lub 66-29-22 wewn t2-55 12-75 oraz Ośrodek Szkole­
nia Zawodowego Kraków ul Makuszyńskiego 1. tel. 44-45-11.
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Po „Telefonie tygodnia"
Interweniowaliśmy i...
OTRZYMALIŚMY pierwsze wy­

jaśnienia ze spółdzielni mieszka­
niowych i PGM Śródmieście.

SM „Wspólnota” informuje:
• W budynku przy ul. Bajecz­

nej lwi klatce — z uwagi na to,
że mieszkańcy często pozostawia­
ją otwatry właz — administracja
postanowiła do 20 grudnia br. za­
mknąć właz na stałe.

• W bramie wejściowej budyn­
ku przy .ul. Krupskiej 6, I kl. na­
prawiono samozamykacz.

• 9 lokatorów budynku przy
ul. Kieleckiej 36 nie ma piw­
nic. W sprawie tej zarządzo­
no inwentaryzację wszystkich
piwnic. Lokatorom, którzy fa­
ktycznie ich nie mają zostaną
przydzielone w pomieszczeniach
zwolnionych przez MPEC. (Czeka­
my na informację o ostatecznym
załatwieniu problemu lokatorów.)

SM Hutnik:
• Czytelniczka z os. Jagielloń­

skiego 26/59 zgłosiła w czasie dy­
żuru redakcyjnego o niedogrza­
niu mieszkania, przeciekającym
od wielu lat dachu i efekcie tego
— grzybie. O niedogrzaniu i grzy­
bie w wyjaśnieniu cisza. Remont
dachu wykonano w 1987 r. Po­
nieważ w mieszkaniu nadal były
zacieki, po raz kolejny naprawia­
no dach 14 czerwca i 12 sierpnia
br. Bez skutku. Obecnie uszczel­
niono komin mastikorem j jeszcze
raz naprawiono dach.

• W mieszkaniu w os. Kalino­
wym 2/30 rośnie grzyb z powodu
przeciekającego od 10 lat dachu.
W sprawie grzyba informacji ze

SM brak. Generalny remont da­
chu był we wrześniu 1987 r. Po­
nownie naprawiano dach nad za­
lewanym mieszkaniem 18 listopa­
da br.

• Lokator mieszkania 10 w os.

Strusia 6 zgłosił niedogrzanie po­
koju. 10 listopada br. regulowano
instalację c.o. Spółdzielnia infor­
muje, iż po tym terminie nie zgła­
szano ponownie niedogrzania. Dy­
żur w naszej redakcji był 18 XI
i jak widać regulacja nic nie da­
ła.

• W bramie wejściowej budyn­
ku w os. Niepodległości 6 wyre­
gulowano automat i podłożono
podkłady filcowe. Zamontowano

samozamykacz.
SM „Krakus”:
• Lokatorzy mieszkania 33

ul. Łokietka 57 A zgłosili nie
grzejący kaloryfer w łazience. O-
kazuje się, że zimne kaloryfery
są w całym pionie. Administra­
cja Osiedla zobowiązała się u-

sprawnić ogrzewanie do 15 grud­
nia br.

• Czytelniczka z budynku przy
ul. Gnieźnieńskiej 26 zgłosiła nie
dogrzane mieszkanie (116). Jak
wyjaśnia SM, w osiedlu tym
przyczyną niedogrzania mieszkań

na ostatnich kondygnacjach jest
zły system grzewczy... Ponadto
„funkcjonowanie c.o. jest zakłó­
cane przez nieprawidłowy roz­
pływ czynnika grzejnego z uwagi
na zarośnięcie przewodów pozio­
mych i pionowych kamieniem ko­
tłowym”. Doraźne naprawy nie
przynoszą dobrych efektów, a in­
stalacja w całym budynku nada-
je się do wymiany. W br. wymie­
niono instalację w budynku przy
ul. Radzikowskiego 72, w przy­
szłym planuje się to zrobić w bu­
dynkach przy ulicach Gnieźnień­
skiej 22 i Swobody 15. Budynek
przy ul. Gnieźnieńskiej 26 jest
ujęty w planie na rok 1990!

Wypadałoby doradzić lokato­
rom wszystkich nie dogrzanych
mieszkań, płacących słone ra­
chunki za dogrzewanie piecyka­
mi elektrycznymi, aby przepro­
wadzili się do mieszkań pracow­
ników spółdzielni. Może wtedy
plany byłyby bardziej życiowe. I

jeszcze jedno — czy w tych
wszystkich sprawach lokator, a

więc członek spółdzielni mieszka­
niowej i chlebodawca pracowni­
ków spółdzielni musi interwenio­
wać aż w redakcji? (tes)

❖
W CZASIE sondy na apel Czy­

telników odwiedziliśmy budynek
przy ul. Józefa 15, gdzie brak ry­
nien i dziury w dachu były powo­
dem zamakania sufitów i niszcze­
nia nowej bramy wejściowej.
PGM Śródmieście poinformował
nas, że rynny już założono i dach
połatano.

Byliśmy na miejscu ponownie.
Nowe rynny są, łaty założono... a

więc dało się naprawić usterki
o które lokatorzy walczyli od
przeszło roku. (dag)

Opera (Scena Operowa w Teatrze
im. J Słowackiego) 19.15 Łucja z

Lammermoor. Bagatela 20 Koncert

muzyki elektronicznej. PWST (ul
Warszawska 5) 18.30 Bracia.

KINA
Kijów 16.30 Pan Kleks w kosmo­

sie, cz I i II (poi. b.o.), 20 Gliniarz
z Beverly Hills, cz. II (USA 1. 18 —

przedpremierowy). Uciecha 15.45
Sławna jak Sarajewo (poi. 1 . 18)
18, 20.15 Harry Angel (USA 1. 18).
Warszawa 15.45 Nieoczekiwana
zmiana miejsc (USA 1. 15), 18 Gli­
niarz z Beverly Hills, cz. I (USA i.

18), 20.15 F/X (USA 1. 18). Wol­
ność 15.45 Powrót do przyszłości
(USA I. 12), 18, 20 Krótki film o

miłości (poi. 1. 15). Iluzjon —

Związkowiec (ul. Grzegórzecka) 16.
18. 20 Impreza estradowa (seanse
zamknięte). Wanda 16 Krótkie spię­
cie (USA 1. 12), 18 DKF: Pasażer
w deszczu (fr. — seans zamkn.).
2C.15 Gliniarz z Beverly Hills, cz.

II <USA 1. 18 — przedpremierowy)
Świt (os. Teatralne) 15.45 Duch

(USA 1. 15). 18 Miłość, szmaragd i

krokodyl (USA 1. 15), 20 Gliniarz
z Beverly Hills, cz. I (USA 1. 13)
Światowid (os. Na Skarpie) 15.45
Piraci (fr. -tunez. 1. 12), 18 Nowy
Jork — czwarta rano (poi. 1. 15)
20.15 Tysiąc miliardów dolarów

(fr. 1 . 18 — pożegnanie z filmem).
Mikro (ul. Dzierżyńskiego) 16, 18
20 Nadzór (poi. 1 . 18). Kultura (Ry­
nek Główny 27) 14, 16, 18, 20 Sy­
gnał ostrzegawczy (USA 1. 15).
Sfinks (ul. Majakowskiego) 16, 18,
20 Peggy Sue wyszła za mąż (USA
1. 15). Pasaż (Pasaż Bielaka) 15, 17.
19 Łuk Erosa (poi. 1 . 18).

Program I
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GRUDNIA

Poniedziałek

Adelajdy
Aleksandra

7145 Biografie: „Joseph Conrad”
- film prod angielskiej. Reż. Da-

v'd Thomas
22 45 Komentarz dnia

RADIO

Śladem naszych publikacji

Murzyn zrobił

swoje...
NIEDAWNO drukowaliśmy w

tym miejscu list Czytelnika, e-

merytowąnego pracownika po­
czty, pt. „Murzyn zrobił swo­
je”. W tej sprawie otrzymaliśmy
wyjaśnienie dyr. Wojewódzkie­
go Urzędu Poczty, Tadeusza
Smolińskiego, jjtóry m. in. pi-
sze:

„Każdego roki} z okazji Dnia
Łącznościowca kierownictwo U-
rzędu wraz z NSZZ organizują
akademię, w której biorą udział
pracownicy. Z uwagi na warun­
ki lokalowe, nie jest możliwe, a-

by mogli brać udział wszyscy
pracownicy (2 700 osób) i eme­
ryci (1000 osób). Dlatego zapra­
szanych jest kilkudziesięciu pra­
cowników i tyle samo emerytów,
przy czym w każdym roku są
to inne osoby. Józef Kostrz u-

czestniczył w akademii w 87 r.

Zarzut, że WUP nie interesuje
się losem emerytów, nie jest
zgodny z prawdą. Co roku otrzy­
mują oni odznaczenia państwo­
we i resortowe oraz dyplomy i
nagrody pieniężne. Tylko w tym
roku 64 emerytów otrzymało za­
pomogi na sumę 252 tys. zł. O-
bywatel Kostrz otrzymał zapo­
mogę w 1983 i 85 r. Ponadto
przydzielane są emerytom bez­
płatne lub za minimalną odpłat­
nością wczasy”,

odświeżyć
srebro, miedź, żelazo?

PRZEDMIOTY ze srebra myje­
my lub czyścimy (w zależności
od wielkości) — w ciepłej wo­
dzie z mydłem z dodatkiem o-

drobiny amoniaku (na szklankę
wody pół łyżeczki amoniaku).
Płuczemy w gorącej wodzie, wy­
cieramy miękką szmatką, pole­
rujemy do połysku.

Przedmioty z miedzi (świecz­
niki, rondle, garnki itp.) zanu­
rzamy w gorącej wodzie z dodat­
kiem amoniaku (łyżka na 1 litr
wody). Płuczemy w czystej go­

rącej wodzie i suszymy. Bardzo
zabrudzone przedmioty wymaga­
ją wielokrotnego powtórzenia
tych czynności.

Przedmioty z kutego żelaza
czyścimy szmatka zanurzona w

ciepłej wodzie mydlanej z dodat­
kiem dwóch łyżek amoniaku na

1 1 wody. Jeśli są ślady rdzy. li­
kwidujemy je czyszcząc papie­
rem ściernym, a następnie sma­
rujemy mieszanką nafty i ole­
ju (2 łyżki nafty + 1 łyżka o-

leju). (LW)

Z listów do redakcji

Na stacji w Zabierzowie

kolejarze śpią...
W SOBOTĘ 3 grudnia chciałam

jechać pociągiem do pracy. Było
zimno, ślisko, wiał silny wiatr.
Pociągi, które miały przejeżdżać
przez stację w Zabierzowie o

godz. 6.20, 6.56 i 7.09 choć były
zapowiedziane nie przyjechały.
Ludzie poszli więc do poczekalni,
uważając, aby się nie przewrócić
na śliskich schodach Jedna z

podróżnych zadzwoniła do dyżur­
nego ruchu, żeby się dowiedzieć,
co się dzieje. Kolejarz po drugiej

stronie rzucił słuchawką, ale po
chwili został zapowiedziany przez
megafony pociąg z godz 6.20 (a
była już godz. 7.15) Poszliśmy na

peron, ale przez 20 minut pociągu
nie było. Czemu został zapowie­
dziany z tak dużym wyprzedze­
niem? Mam zatem pytanie: Za co

biorą pieniądze kolejarze na sta­
cji w Zabierzowie i dlaczego
„śpią”?

Stanisława D.
(nazwisko i adres znane redakcji)

15.00 Powtórka przed maturą.
Historia — Kultura i nauka w II

Rzeczypospolitej
15.30 NURT. Rozmowy o kultu­

rze

16.20 Program dnia. DT — Wia­
domości

16.25 LUZ — program nastolat­
ków

17.15 Teleexpres
17.30 Prosty rachunek
17.40 Echa stadionów
18.30 Laboratorium: Wyprawa
18.50 Dobranoc: Piesek figlarz
19.00 10 minut
19.10 Telespotkania
19 30 Dziennik telewizyjny
20.00 Jutro, pojutrze, za tydzień
20.05 Teatr Telewizji: Arnold

Weskar — „Listy miłosne na błę­
kitnym papierze”. Reż. Mariusz
Malinowski. Wyk.: Zofia Kucówna,
Henryk Machalica, Cezary Moraw­
ski i in.

2130 Spory — program publicy­
styczny

22.00 Koncert galowy z okazji
Dni Rosyjskiej Federacji w Polsce

22.50 DT — Komentarze
23.10 Język niemiecki (8)

Program II

16.55 Język niemiecki (8)
17.25 Program dnia
17.30 Antena Dwójki na najbliż­

szy tydzień
17.45 Ojczyzna — polszczyzna
18.00 Kronika (Kr.)
18.30 Kobiety 20-lecia
19.00 Teletrans
19.30 Życie muzyczne: Łódzkie

warsztaty operowe
20.00 Z niewielką pomocą moich

przyjaciół — śpiewa Leszek Dra-
tricki

20 30 Osądźmy sami
2115 Rozmowy o cierpieniu
21 30 Panorama dnia

iiimiiimiiiiiiiiiiiiiimiiiiiiiimmmmiimmiimmiiimimmiiiniiimiiiłiimmmiimiiiinimiiłiiiiiiiiiiiimiimiiiiiiiimmiiiiiiiiiiiiiiiimiii
— Wy? A niby po co?
— Może po to, żeby ustalić przyczynę zgo­

nu — wyjaśnił Deakin, wzruszając ramiona­
mi. Był swobodny, niemal obojętny.

— Wiecie, że kiedyś byłem lekarzem.
— Dyplomowanym?
— Potem odebrano mi prawo do wykony­

wania zawodu.
— Nie dziwota.
— Ale nie za brak kwalifikacji. Ani za na­

ruszenie etyki zawodowej. — Deakin milczał
przez chwilę. — Powiedzmy, że z innych po­
wodów. W każdym razie lekarz nigdy nie
przestaje być lekarzem.

— Pewnie tak. — Claremont dostatecznie
mocno stal na ziemi, by jego pragmatyzm
wziął górę nad uczuciami. — No cóż, właści­
wie to czemu nie? Zaprowadź go Henry.

Po wyjściu obu mężczyzn w jadalni zapad­
ła głęboka cisza. Tyle słów cisnęło się na

usta, lecz dotyczyły spraw zbyt oczywistych,
żeby je wypowiadać. Za milczącą zgodą
wszyscy unikali nawzajem swojego wzroku
i wpatrywali się w bliżej nie określoną prze­
strzeń.

— Nawet pojawienie się kelnera z dzban­
kiem świeżo zaparzonej kawy nie rozwiało
grobowej atmosfery, być może dlatego, że

Henry na każdym pogrzebie mógłby śmiało
grać rolę pierwszego żałobnika. Siedem par
oczu oderwało się od przestrzeni wraz z po­
wrotem Deakina.

— Atak serca? — Zapytał Claremont.
Deakin zastanowił się.
— Można to i tak nazwać. Coś w tym ro­

dzaju — odparł po chwili i zerknął na Pear-
ce’a. — Dobrze się składa, że jest z nami
przedstawiciel prawa.

— Co pan chce przez to powiedzieć? —

odezwał się gubernator Fairchild, jeszcze
bardziej oszołomiony niż poprzedniego dnia

PRZEŁĘCZ ZŁAMANEGO
SERCA
Alistair

raclean

/PRZEKŁAD : GRAŻYNA i ROBERT GINALŚCY

wieczorem. Wyraźnie czymś się trapił, ale też
miał po temu aż nadto powodów.

— Ktoś dał doktorowi po głowie, wyjął
sondę z jego torby lekarskiej, wprowadził mu

ją do klatki piersiowej i pchnął tak, że prze­
biła serce. Śmierć nastąpiła w zasadzie na­
tychmiast. — Deakin leniwie powiódł wzro­
kiem po zebranych. — Moim zdaniem spraw­
cą jest ktoś, komu nie jest obca medycyna,
a w każdym razie anatomia. Czy ktoś z pań­
stwa wyznaje się na anatomii?

— Cóż wy nam tu u licha, opowiadacie? —

Szorstki ton Claremonta był całkowicie u-

sprawiedliwiony.
— Uderzono go w głowę czymś ciężkim i

twardym... na przykład kolbą rewolweru. Nad
lewym uchem ma przeciętą skórę. Ale śmierć
nastąpiła wcześniej, niż zdążył powstać si­
niak. Tuż pod żebrami widać maleńkie, sino-
czerwone nakłucie. Zresztą, sprawdźcie sami.

— To absurd. — Mina pułkownika przeczy­
ła jego słowom, gdyż w głosie Deakina
brzmiała niepokojąca pewność siebie. — Czy­
sty absurd!

— Naturalnie. Bo tak naprawdę to on sam

zadźgał się na śmierć, a potem wyczyścił
sondę i schował ją z powrotem do torby.
Schludny aż po grób.

— To nie czas na.„

— W pociągu jest morderca. Czemu sam

pan nie pójdzie sprawdzić?
Claremont zawahał się, lecz już po chwili

szedł do drugiego wagonu, na czele nieomal
pospolitego ruszenia. Nawet wielebny Peabo-
dy, choć wylękniony, dreptał niespokojnie na

szarym końcu. Deakin został w jadalni sam

na sam z Mariką, która siedziała spięta, za­
ciskając dłonie na kolanach i przyglądając
mu się z przedziwnym wyrazem twarzy.

— Morderca! — odezwała się cicho, pra­
wie szeptem. — To pan jest mordercą! Tak
twierdzi szeryf, tak podano w liście goń­
czym. To dlatego namówił mnie pan, żebym
pana rozwiązała. Żeby potem oswobodzić
się i...

— Boże dopomóż! — Deakin ze znużeniem
dolał sobie kawy. — Motyw, oczywiście, wi­
dać jak na dłoni... Chciałem zająć jego miej­
sce, więc wstałem i załatwiłem go w środku
nocy. Zabiłem go pozorując śmierć z przyczyn
naturalnych, żeby potem udowodnić wszem

i wobec, jak naprawdę zginął. A jak już było
po wszystkim, związałem się z powrotem,
rzecz jasna palcami stóp. — Wstał, podszedł
do zaparowanego okna i przetarł szybę. Mi­
jając dziewczynę, pogładził ją delikatnie po
ramieniu. — Ja też jestem zmęczony. Pada
śnieg, ściemnia się, wiatr się wzmaga, a za

tymi szczytami czai się zamieć. Nie ma mo­
wy o pogrzebie przy takiej pogodzie.

— Nie będzie żadnego pogrzebu. Zabiorą
go z powrotem do Salt Lakę.

— Co takiego?
— Zabiorą doktora Molyneux z powro­

tem. I wszystkich, którzy zmarli w Forcie
Humboldta. Taki jest zwyczaj w czasie po­
koju. Krewni i przyjaciele, oni... no, chcą
przy tym być.

— Ale to przecież potrwa wiele dni, za­
nim..

(Ciąg dalszy nastąpi) <23)

Program I
Wiadomości: 16, 18, 19. 20, 22, 23
14.05—16.00 Magazyn muzyczny

Rytm 16.05 Muzyka i aktualności.
17.00 Aleksander Rozenbaum

pieśniarz Leningradu. 17 .30 Wekto­
ry. 17.50 Kto tak pięknie gra —

Henryk Alber. 18.05 Problem dnia
13.20 Jazz i piosenka. 19.30 Radio
dzieciom: „Kurpiowskie Nowe Lat
ko znad Narwi”. 20.07 Na margi­
nesie wydarzeń. 20.10 Siadem na­
szych interwencji. 20.15 Koncert

zyczeń. 20.40 Przezorny zawsze u-

bezpieczony 20.45 Jan Adamski -

„Przed odlotem” — ode. 21 .00 Ko­
munikaty. 21.05 Kronika sportowa
21.30 Radiowy Suplement. 22.05
Zbliżenia. 22.15 Kroniki wędrówek
Fr. Liszta — Petrarka do Laury
23.15 Panorama świata 23.30 Do
słuchania we dwoje. 23.40—24 .00

Poetyckie prezentacje.
Program II

Wiadomości: 21. 0.55 .

15.00 Album operowy. 15.30 No­
wości muzyki reggae. 16—17 .15
Kraków na antenie. Co niesie dzień
— wyd. popołudniowe. 17.15 Fil­
harmonia radiowa. 18.15 Barbara
W. Tuchman — „Telegram Zim-
mermanna" — ode 18.30 Klub ste­
reo. 19.30 Wieczór w filharmonii.
21.05 Wieczorne refleksje. 21 .10 Od

ragtime’u do swinga. 21 .15 Barbara
Marciniak: „Miłosz i mity prze­
strzeni”. 22.00 Słuchajmy razem.

23.00 Wielcy współcześni — Witold
Gombrowicz — „Kosmos” — ode
23.20 Koncert polski. 24 .00 Głosy,
instrumenty, nastroje. 0.50 Miniatu­
ra literacka 1.00 Koniec programu
i hymn.

Program III
Wiadomości: 15, 16, 17, 18, 22.05
15.05 Rock po polsku. 15.40 Spor­

towa Trójka 16—19 Zapraszamy do
Trójki. 15.30 Polit. dla wszystkich.
18.05 Inf. sportowe. 18.15 Akcenty
Trójki 19 Codz. pow. w wyd
dźwięk.: Stefan Żeromski —

„Przedwiośnie” 19.30 Złote lata

swinga. 19.50 Nadżib Mahfuz -

„Opowieści starego Kairu” 20 Biel­
szy odcień bluesa, 20.45. Klub Trój­
ki. 21 Trzy kwadranse jazzu 21.45
Klub Trójki. 22.15 Forum Młodych
Muzyków. 22.45 Książka tygodnia:
Zofia Posmysz — „Wdowa i ko­
chankowie”. 23 Opera tygodnia:
Giuseppe Verdi — „Stiffelio”. 23.15
Miniatura poetycka: Piosenka to

mały teatr. 23.50 John Sladek —

„Rederyk — czyli edukacja młodej
maszyny”. 24 Koniec programu i

hymn
Program IV

Wiadomości: 17. 19.30. 23.30.
13.00—16.20 Popołudnie Młodych

Słuchaczy, 16.20 Ci niezrównani.
17.10 Język polski dla kl. I lic. —

„Czy warto czytać Reja i Kocha

nowskiego”. 17 .40 W ludowych ryt
mach 17.50 Widnokrąg 18.10 Roz­
ważania stylistyczne. 18.20 Piosen
ki radzieckie. 18.30 Język rosyjski
18.50 Studio ekspertów. 19.35 Lek

tury Czwórki. 19.45 Niezapomniane
koncerty jazzowe. 20.10 Gra o przy
szlość. 20.25 Muzyczne dedykacje
20.50 Reportaż Elżbiety Bitner
„Tam rośnie człowiek”. 21 .10 Aka­
demia muzyki dawnej. 22 .00 Wie
czór muzyki i myśli. 23.20 Klasycy
inaczej. 23.35 Rozważania 23.50 Na
dobranoc śpiewa Krystyna Giżow-
ska. 24.00 Koniec programu i hymn

17 (pon. niecz., wt. 10—13). Etno­
graficzne, Krakowska 46: Polska
sztuka ludowa (pon. 12—18, wt.

niecz.). Pawilon Wystawowy, pl.
Szczepański 3a: Mai. pt. „La Cada-
vre Repris” (pon. niecz. wt. 11 —19).
Pałac Sztuki, pl. Szczepański 4: Do
Ciebie Polsko (pon. niecz. wt. 10
—1 7). Dworek 3. Matejki w Krze-
sławicach, ul. Kruczkowskiego 15

(pon. wt. niecz.) . Kopalnia Soli,
Wieliczka (niecz.). Zamek Zupny,
Wieliczka: Kopalnia wielicka w

dawnych wiekach (8.30—14.30). Mu­
zeum Starego Teatru, Jagiellońska
1: Świat teatru Karola Wojtyły
(11—13). Ośrodek Teatru Crlcot 2,
Kanonicza 5 (11—14). KDK, Rynek
Gł. 27: Galeria „Pod Baranami”:
Mai > rys. T . Łukasiewicza; Ga­
leria 2: Postać Anioła — wyst.
rzeźby ludowej (pon. niecz. wt. 14
— 18). KMPiK, pl. Centralny: Ku

niepodległej (10—20). Salon Wysta­
wowy, al Róż 3: Wyst. mai. i ce­
ramiki (pon. niecz. wt. 10—17).
NCK, Galeria, pl. Centralny: Pocz­
tówka świąteczna z Ameryki (11—
18). SOK, Mikołajska 2: Mai. Mag­
daleny Wyżykowskiej (12—18). Ga
lcria „Pryzmat”, Łobzowska 3:
Mai J Aniserowirza (13—18). Ga­
leria Krzysztofory, ul. Szczepańska
2: Prace Marii Jaremy (1908—1958)
(pon niecz. wt. 11—17). Galeria,
ul. Floriańska 34 (11—19) Galeria

Fotografia-Video, Solskiego 24: Fot.
J. Leśniaka (11—18). Galeria „Inny
Świat”, Floriańska 37 (pon. niecz.,
wt 11—18). Galeria Desy, św. Jana
3 ill—-18). Galeria Plakatu, Desa,
ul. Stolarska 8—10 (11—18) Galeria

Desy „Pawilon 2”, ul. Stolarska 17:

Współczesne mai poi (11 -18)
'i''-''

DYZURY

WYSTAWY
Wawel — komnaty (pon, niecz

wt. 10—15). Skarbiec i Zbrojownia
(pon. niecz. wt. 10—15). Muzeum
Katedralne (pon. niecz.. wt. 10—15)
Zzmek i Muzeum w Pieskowej
Skale (pon niecz., wt. 12—17 .30)
Muzeum Lenina, Topolowa 5: Le­
nin w Polsce, Lenin — rewolucja
— współczesność w płaskorzeźbach
(pon. niecz., wt. 9—18 wst. wol.),
ul. Królowej Jadwigi 41: Rewolu­
cyjna działalność Lenina na ziemi

krakowskiej, Lenin w sztuce ludo­
wej (9—15), w Poroninie (pon.
niecz., wt. 8—16 wst. wol.), w Bia­
łym Dunajcu (9—16 wst. wol.) . Mu­
zeum Historyczne — Oddziały
Krzysztofory, Rynek Gł. 35: Z dzie­
jów i kultury Krakowa (9—15).
Muzeum Narodowe — Oddziały
Sukiennice: Wystawa z okazji Dni

Florencji w Krakowie (pon. wt

niecz.). Szołayskich, pl. Szczepań­
ski 9: Galeria pols. sztuki do 1764
r. (pon. 10—15.30, wt. 12—17.30),
Czartoryskich, św. Jana 19: Wyst
„Książę Józef Poniatowski” (10—
15.30). Muzeum Stanisława Wy
spiańskiego, ul. Kanonicza 9 (pon
wt. niecz.). Archeologiczne, Posel­
ska 3: Starożytność i średn. Mało­
polski, Pradzieje N. Huty, Mumie

egip. w świetle promieni X, Wał
Hadriana — fortyfikacje rzymskie
w Wielk. Brytanii (pon. 9—14, wt.

14—18). Przyrodnicze, Sławkowska

Pogot MO tel 991 Straż Pożarna
998 Tel Ochrony Srodow 21-33-64

(7 -20) Ośr tnf inwalidów, ul. 1

Maja 5 tel 22-28-11 ipon śr 15—
17) Pomoc Drogowa PZMot„ ul.

Kawiory 3 tel 37-55-75 (7 22) Po­
gotowie techniczne „Polmozbyt”
al Pokoju 81 tel 48-00-84 (6-22).
Centrum Informacji Turystycznej,
Pawia 8 tel 22-60-91 22-04-71 (8-
16) inf o usługach, tel 930 (codz.),

POGOTOWIE RATUNKOWE

Tylko wypadki I nagłe za­
chorowania Łazarza 14; wy­
padki telefon 999 zachorowa­
nia . przewozy 22-29-99 Rynek
Podgórski 2 66-69-99 ul Teligi 6
55-59-99 Krowodrza ul Kazimie­
rza Wielkiego 117 33-39-99 ul.

BŁałoprądnicka 8. 34-39-99 Nowa
Huta 44-49-99 Lotnisko Balice
11-19-99 Niepołomice 21-02-09 dla
m Niepołomic 198 Iwanowice 99
Skawina 76-14-44 dla m Skawiny
999 Wieliczka 78-12-89 alarmowy

DYŻURY SZPITALI
i SŁUŻBY ZDROWIA

Chir. Kombinat HiL. Chir. uraz

Chir. dziec., Laryng., Okulist., U-

rolog. Nowa Huta, os. Na Skarpie
65. Neurologia oraz inne oddziały
szpitali wg rejonizacji.

inf Służby Zdrowia, tel 22-05-11

(cał^ dobę) Punkt tnf Aptecznej
tel 11-07-65 (8-15) Po godz 15 inf
w dyżurnych aptekach inf.

Toksyk Kopernika 28 te! 11-99-99
Spółdzielczy punkt pediatr kardio­
log i chirurg (wizyty domowe)
tel 12-20-38 12-41-64 (8-22)
Pomoc Psycholog., ul Soltyka 9
tel 21-54-14 (10- 18) Nagła pomoc
lekarska lekarzy specjalistów, tel.
66-80-00 (9—20) Domowa pomoc
lekarzy specjalistów, tel 55-56-64
(9 -20) Domowa pomoo medyczna
Sp. „Zdrowie” (wizyty leKarzy spe­
cjalistów pielęgnacja rehabilitacja,
ekg opieka) tel 11-20-51 (pon —

piąt 9—21 .30 sob 11—18) Wizyty
domowe lekarzy internistów ,Euro-
pexu” tel 33-90-76 (15-21,
sobota niedziela 9—14) Kra­
kowskie Tow. Świadomego Ma­
cierzyństwa. Młodzieżowa Poradnia
Lekarska ul Bohaterów Stalingra­
du 13, tel 22-78-08 (9—18) Poradnia
dla Młodzieży Tow Rozwoju Ro­
dziny ul Dietla 90 IV p. tel
22-28-72 porady psych seks,
ginek dermat. (piąt 15 - 19)
Specjalistyczna Pracownia Lekar­
ska - diagnostyka ultrasonografi-
czna, ul Sienna 14/5 (pon - piąt.
15—22, sob 9—14) Tel Zaufa­
nia 33-71 -37 (16 -22) Tel dla Rodzi­
ców 22-02-16 (14—18) Telefon
zaufania dla narkomanów 34-08-08

(8—19) Telefon zaufania w sprawie
AIDS tel 21-38-91 (czw 10—12)
Telefon Zaufania dla osób z pro­
blemem alkohol 66-39-81. 16—20)
Spółdz. Porad Psycholog. Psychia­
tryczna. Kraków ul iasińskiego
14>1 tel 43-50-89(8 30 0 30 19-20)
„Sonomed" - diagnostyka USG Ja­
my brzusznej tel 33-59-68 (pon —

piąt 14- 18) Pracownia analiz le­
karskich „Społem*' Podgórze os.

Piaski Nowe ul Łużycka 55 (codz.
8—15) Diagnostyczna Pomoc Medy­
czna (ultrasonografia pielęgniarki)
tel 66-30-00 (pon - piąt 11—17)
Schronisko dla bezdomnych zwie­
rząt u) Wioślarska 24b. tel.
22-04-72. Pogot. wet. małych zwie­
rząt, tel 12-51-90 (pon - piąt 15

20>

APTEKI W

Rynek Główny 42 t.ei 22-23-71
Krakowska 1, tel, 22-19-98. Pstrow­
skiego 94, tel. 66-69-59, os. Kozłó­
wek — pawilon, tel. 55 -51-87, Kazi­
mierza Wielkiego, tel. 37-44-01, No­
wa Huta, os. Kazimierzowskie, tel.
48-59-57, Nowa Huta, Centrum A,
bl. 3 — tel. 44-17-36 .



Wycieczka do
na otarcie łez

DZIĘKI koleżeńskiej przysłudze red. Andrzeja Augustynka mo­
głem obejrzeć w całości telewizyjną relację włoskiej stacji ĘAI-
-Uno z rewanżowego meczu Pucharu Europy siatkarzy, Panini Mo-
dena — Hutnik.

Polacy przegrali 0:3 (6:15, 7:15 2:15), stracili dużą przewagę z

pierwszego spotkania i odpadli z pucharowej rywalizacji. W sobotę
mistrzowie Włoch potrzebowali zaledwie 53 minuty, aby zdeklaso­

wać krakowian. Na parkiecie pięknego „Palazzo dello Sport” w Mo-

denie, w obecności 4,5 tysiąca widzów, gospodarze wystąpili w peł­
nym składzie. Wyleczył kontuzję olimpijczyk z Seulu, Lorenzo Ber-

nardi, którego nie było w Nowej Hucie Już bez opasek na udach

grał inny reprezentant, Andrea Lucchetta, a obok nich: Ameryka­
nin D. Partie, L. Cantagalli, F. Bertolli, F. Vullo i bardzo krótko
A. Ghiretti. Hutnicy rozpoczęli mecz taką samą „szóstką” jak przed
kilku dniami we własnej hali.

Znakomita obrona, dokładny blok, pełna koncentracja i mobiliza­
cja pozwoliły siatkarzom Panini odrobić straty z Krakowa Mówi!

o tym w pomeczowym wywiadzie trener Julio Velasco. Mocnym atu­
tem drużyny z Modeny była także zagrywka W I secie po serii

wspaniałych serwisów Cantgallego gospodarze zdobyli aż 6 punktów!
Przypominało to jako żywo sytuację z krakowskiej potyczki, tyle że

role się odwróciły.
Przez solidny włoski mur kilka razy udał0 się przebić tylko R.

Ratajczakowi. Niestety, tym razem większego zagrożenia dla zespo­
łu Panini nie stanowiła zagrywka krakowian. Żadnego rezultatu nie

przyniosły też taktyczne posunięcia J. Piwowara, wprowadzenie na

boisko M. Fornala i M. Topora.
Chcąc uzupełnić własne spostrzeżenia, połączyłem się z hotelem

nRitz” w Modenie. W telefonicznej rozmowie lekarz ekipy Hutnika,
niegdyś siatkarz Wawelu, EMIL STASZKÓW powiedział: „Jugosło­
wiański arbiter Stupan i sędziowie liniowi popełnili kilka istotnych
pomyłek, w l secie, przy stanie 6:6, i w II secie, gdy prowadziliś­
my 7:6, ale w moim przekonaniu nie były to główne przyczyny wy­
sokiej porażki. Przede wszystkim zawodnicy nie wytrzymali psychi­
cznie naporu odpowiedzialności. „Podkładka" nie wchodzi w rachubę,
bo naprawdę chcieli się pokazać z jak najlepszej strony. Na uda­
nym występie zależało szczególnie Wackowi Golcowi. Działacze Pa­
nini wspominali o możliwości podpisania z nim kontraktu. Może
dlatego „spalił się" zupełnie? Po sobotnim niepowodzeniu, dopiero
niedzielna wycieczka do Wenecji pozwoliła nam odprężyć się nieco,

zapomnieć na chwilę o straconych szansach".

Dwa oblicza Hutnika

WISŁA KOSZALIN
71:49 (40:25). Najwięcej punktów:
dla Wisły — Czelakowska 19,
Boczkowska 14, Kardas 13, dla
AZS — Kujawa 16, Kaszubowska
8. Sędziowali dobrze pp. L. Ra­
koczy z Sosnowca i K. Zalewski
z Wrocławia.

Był to mecz na poziomie nie­
godnym ekstraklasy. Nawet na­
szej. Choć ona przecież bardzo

kiepska jako całość. Ale czegóż
innego można było się spodzie­
wać po ambitnej, lecz kadrowo

słabej Wiśle i AZS-ie najgorszej
drużynie ligi, która zdołała wy­
grać od początku sezonu zaled­
wie jedno spotkanie. Muszę
przyznać, iż zdziwiłem się bar­
dzo gdy mimo to na widowni

spostrzegłem niemal komplet
publiczności, która tym samym
dała jasno do zrozumienia, iż

koszykówkę lubi. I to bardzo.
O spotkaniu nie ma co pisać.

Był to mecz bez historii, z prze­
wagą Wisły i z popełnianymi se­
ryjnie błędami, tak przez jedną
jak i druga drużynę.

8 zawstydziły kolegów
Pozostałe rezultaty: Lech —

ŁKS 94:71 i Włókniarz 78:97,
Czarni — Włókniarz 80:94 i ŁKS

108:65, Start — Olimpia
i Slęza 73:63, Polonia — Slęza
60:70 i Olimpia 63:71, Stal —

78:97,

70:84

- V

Inne wyniki: Lech — Śląsk
105:72 i Górnik 84:89, Legia —

Górnik 112:102 i Śląsk 125:100,
Gwardia — Zagłębie 111:66, Za­
stał — Zagłębie 76:75,
brek — AZS

Stal Bo*
103:78.

Spójnia 66:55
1. Włókniarz

i AZS 69:63.
1. Górnik 15 26 1333—121620 38 1787—1410

2. Olimpia 2Ó 38 1596—1271 2 . Gwardia 15 25 1407—1266
3. Lech 20 33 1680—1562 3. Lech 15 24 1342—1289
4. WISŁA 20 33 1414—1379 4. Legia 15 24 1386—1353
5. Spójnia 20 31 1548—1464 5. Zagłębie 15 24 1258—1230
6. Start 20 30 1512—1567 6. Śląsk 15 24 1390—1379
7. Slęza 20 29 1439—1438 7. Zastał 15 23 1299—1225
8. Stal 20 29 1521—1555 8. AZS 15 22 1327—1359
9. Czarni 20 29 .1500—1546 9. HUTNIK 15 21 1150—1210

10. Polonia 20 26 1527—1694 10. Stal 14 20 1085—1146
11. ŁKS 20 23 1466—1725 11. WISŁA 15 19 1262—1367
12. AZS 20 21 1290—1697 12. Wybrzeże 14 15 1072—1264

HUTNIK

PIOTRKÓW trybunał-
SKI. Barbórkowy turniej ju­
niorów w piłce ręcznej wygrał
zespół Hutnika. Najlepszym
strzelcem imprezy był kra­
kowianin Grzegorz Mucha.

WARSZAWA. Podczas sa­
mochodowego rajdu Barbórki
krakowska załoga Janusz
Szerła, Marek Oziębło uległa
wypadkowi. Obaj zawodnicy

Z KRAJU
doznali skomplikowanych zła­
mań nóg.

BIELSKO. Siatkarki Stall,
wygrywając z norweską dru­
żyną KFUM Oslo 3:0, awan­
sowały do półfinałów Pucharu

Europy. Kolejnymi rywalkami
bielszczanek będzie Urało-
czka Swierdłowsk.

WARSZAWA. W czasie pły­
wackich zawodów o Grand
Prix Warszawy Wojciech Wy-
żga (Jordan) zwyciężył w

wyścigu na 100 m st. motyl­
kowym.

Wszystkiemu winien organista?
1 Żelazny z Warszawy nie zauwa­
żyli, że piłka odbiła się od blo­
ku krakowianek. W efekcie —

trzecia partia na korzyść Wisły.
I gdy wydawało się. że gospo­
dynie złapały właściwy rytm, w

rozstrzygającym V secie, przy
stanie 5:0 po raz kolejny stanę­
ły, pozwoliły rywalkom odrobić

straty, odzyskać inicjatywę.
(Js)

DZIAŁACZE sekcji koszyków­
ki krakowskiej Wisły postanowi­
li uatrakcyjnić mecze, zachęcić
kibiców do liczniejszego udziału
w sportowych spektaklach i dla­
tego zaproponowali wczoraj kier­
masz książek z atrakcyjnymi ty­
tułami oraz... grę na organach
podczas krótkich przerw w trak­
cie I-ligowego spotkania wiśla-
czek z mielecką Stalą.

Nie wiem czy dźwięki organów
tak destrukcyjnie wpłynęły na

postawę krakowianek? Widzowie

sugerowali nieczyste intencje-
Byłbym nawet skłonny przyznać
kibicom rację, gdyby nie zacho­
wanie niektórych zawodniczek po
2-godzinnej walce, zakończonej
porażką Wisły 2:3 (8:15, 6:15,
16:14, 15:8, 8:15) Kilka z nich
miało łzy w oczach. A takie o-

błudne to

Wściekły był również trener Le­
sław Kędryna.

Drużyna .Białej gwiazdy” wy­
stąpiła wczoraj bez Elżbiety
Wrony, która ze złamanym pal­
cem w gipsie siedziała na ław­
ce rezerwowych. Jej absen­
cja dała się gospodyniom we

znaki. W pierwszych dwóch
setach kiepsko odbierały za­
grywkę, w trzecim, gdy siła
serwisu mielczanek nieco o-

słabła, gra się wyrównała. Wi­
ślaczki obroniły trzy meczbo-
le (!). poza tym po jednym z a-

taków zawodniczki Stali, Bieliń­
skiej słabo sędziujący, popełnia­
jący wiele błędów pp. Kiszczak

iiiiiiiiiiiiiiBiiiiiiiiiiiiiiiiiiiniiiin

(1)
WISŁA - SPÓJNIA GDAŃSK

64:59 (33:33). Najwięcej punktów
dla Wisły — Kalinowska 22.
Dziurdzia 20, Czelakowska 12,
dla Spójni — Karpierz 20, Wo-
łujewicz 15. Sędziowie ci sami co

w sobotę.
Był to bardzo zacięty, emocjo­

nujący mecz, w którym obie

drużyny toczyły przez 40 minut

wyrównaną walkę o zwycięstwo
Jednocześnie zawody na kiep­
skim poziomie, pełne błędów z

obu stron, niecelnych rzutów na­
wet spod samego kosza, niedo­
kładnych podań, fauli. Wzrosto­
wa przewaga była po stronie
drużyny gdańskiej, klasą, ruty­
ną także przewyższały one wiś­
laczki. A jednak zeszły z boiska

pokonane Sukces krakowianek
tkwi w ich waleczności, skutecz­
nej grze obronnej i bardzo kiep­
skiej taktyce rywalek. Trener

Spójni ani przez chwilę w tym
meczu nie próbował wykorzystać
przewagi wzrostu swych środko­
wych — Bańki i Frąszczak, ka­
żąc im grać równocześnie na

boisku. Ale T. Huciński miał in­
ne zdanie, inny wariant taktycz­
ny gry. Opierał się on na dyna­
mice, skuteczności rzutowej i roz­
grywaniu akcji przez Lucynę
Karpierz. Spełniała ona swe za­
dania świetnie dopóki miała si­
ły. W końcowej fazie zabrakło

jej kondycji i w efekcie Wisła
odniosła bardzo cenne, ważne dla
układu tabeli zwycięstwo.

Rang)
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60 lat Armatury
PODGÓRSKIEJ Armaturze,

kontynuatorce tradycji Łagie-
i wianki, stuknęło 60 lat. Z tej

okazji w piątek odbyła się u- i
- roczysta akademia z udziałem

m. in wiceprezydenta miasta
Marka Paszuchy. Wiceprezy­
dent obiecał finansową pomoc
w budowie nowej hali, która
stanie w miejsce wysłużonego
„balonu” Kosztem około 100
milionów złotych. Jeśli wszy­
stko pójdzie dobrze, budowla­
ne prace rozpoczną się jesz­
cze tego roku.

Podczas jubileuszowego spot­
kania zasłużonym działaczom

wręczono honorowe dyplomy,
a klubowy sztandar został u-

dekorowany Złota Odznaką .

,.Za pracę społeczną dla miasta
Krakowa”. '

• -.-—u—i_r~_r _—i_r~Lj-"i_r~Ł-r~Ł.r

Z OGROMNYM zaangażowa­
niem walczyły wiślaczki we

wczorajszym meczu ze Spójnią.
Beacie Dziurdzi (z piłką na

pierwszym planie) podniósł się
nawet warkocz.

ŚWIATA
LA VALETTA. W eliminacyjnym meczu piłkarskich mistrzostw

świata Malta zremisowała z Węgrami 2—2.
LONDYN. Tenisowy turniej Masters, w grze deblowej, wygrali

Amerykanie Rick Leach, Jim Pugh.
TOKIO. Puchar Interkontynentalny zdobyli piłkarze Nacionalu

Montevideo, zwyciężając PSV Eindhoven, rzutami karnymi 7—6. Po
120 minutach gry był remis 2—2.

MADONNA DI CAMPlGLIO, Slalom specjalny, zaliczany do kla­
syfikacji Pucharu Świata, wygrał Włoch Alberto Tomba.

PRAGA. Szczypiorniści Wybrzeża Gdańsk w II rundzie rozgrywek
Pucharu Europy przegrali z tamtejszą Duklą 19—31.

MELBOURNE. Tenisistki CSRS po raz piąty sięgnęły po Puchar

Federacji.
VAL GARDENA. Helmut Hoehlehner (Austria) wygrał bieg zja­

zdowy zaliczany do punktacji Pucharu Świata.
BELGRAD Piłkarze Jugosławii w eliminacyjnym meczu

strzostw świata pokonali Cypr 4—0.

naj-
róż-

ze-

się:
Jan-
naj-

— AZS Koszalin 95:74
(47:30). Najwięcej punktów zdo­
byli: dla zwycięzców Rutkowski
35, Klimczyk 30, Sroczyński 10,
dla pokonanych Doliński 31 i Ra­
zili 14. Sędziowali: pp. E. Kug­
larz i Z. Dziczkowski z Katowic

Dobry występ Hutnika i pew­
ne zwycięstwo. Krakowianie ca­
ły czas wyraźnie prowadzili,
mniej w 31 minucie meczu,
nicą 12 punktów (69:57). W

spole gospodarzy^ wyróżnili
Klimczyk, Rutkowski i L.
czura. Wśród akademików

lepszy Doliński.
HUTNIK — WYBRZEŻE

Gdańsk 82:84 (44:43). Najwięcej
punktów rzucili: dla krakowian

Klimczyk 36. Pacuła 15. Rutkow­
ski 13, dla gdańszczan Bańka 28
Królikowski 19, Kwaśniewski 17

Sędziowie ci sami co w sobotę.
Hutnik mocno rozczarował i w

efekcie Wybrzeże odniosło pierw­
sze w tegorocznych rozgrywkach
zwycięstwo. Goście oddali 9 rzuA
tów za trzy punkty, gospodarze
5. W emocjonującej
zachowali więcej sił. nie

jednak za sobą sobotniego
czu ze Stalą Bobrek, który
stał przełożony na dziś.

końcówce
mieli

me-

zo-

Koszykarze Wisły wracają z

wyjazdowych meczów w Zielo­
nej Górze i Wrocławiu bez suk­
cesów. W sobotę „Smoki”
grały z Zastałem 80:106
a wczoraj z Gwardią
(41:47).

DWAJ najskuteczniejsi
dnicy sobotniego spotkania
li na Suchych Stawach. Roman
Rutkowski z Hutnika (w wysko­
ku z nr 13) i Leszek Doliński z

AZS Koszalin (z nr 5).
Fot. Jacek Bednarczyk

prze-
(36:56)
84:104

zawo-

w ha-

już chyba nie są?

Pozostałe wyniki: Płomień —

Spójnia 3:0 i Czarni 3:1, Gwar-

❖

dia — Czarni 3:0 ■iSpójnia 3:2.

1. Stal Bielsko 112131:5

2. Płomień 112131:6

3. Kolejarz 11 17 20:22

4. WISŁA 10 16 20:18

5. Gwardia 11 16 19:22
6. Stal Mielec 10 15 17:21

7. Czarni 11 15 19:27

8. Spójnia 11 15 16:24

9. ŁKS 11 14 17:27

10. Polonez 11 12 13:31

I

W LIDZE siatkówki mężczyzn
padły następujące rezultaty: Wi-
fama — AZS Olsztyn 0:3 i Stal
Stocznia 0:3, AZS Częstochowa —

AZS Olsztyn 3:0. Czarni — Le­
gia 3:1. Mecze Hutnika i Resovii
ze Stalą Nysa i Gwardią zostały
przełożone. W tabeli rozgrywek
prowadzi AZS Olsztyn.
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od razu, to za rok, kiedy minie

dyskwalifikacja ze strony UEFA,
czekająca postępujących tak jak
piłkarz GKS zawodników. Do

tego czasu Rudy miał uczyć się
języka niemieckiego, trenować i
mieć beztroskie życie, gdyż je­
go potencjalni nabywcy nie bę­

dą szczędzić grosza, aby gwia­
zdę polskiej ligi mieć u siebie.

Po dotarciu na miejsce zaczę­
ły się jednak drobne perturba­
cje Ostry protest PZPN sprawił,
że menedżerowie klubów Bun-

wość, frustrację. Jak to? Jego,
najdroższego zawodnika polskie­
go nie chcą, nie fetują, nie zga­
dują życzeń? Po prostu w gło­
wie mu się to nie chciało po­
mieścić. Widząc co się dzieje o-

piekunowie rozdzwonili się po
Europie oferując swój „trefny”
towar. Kontrahentów trudno by­
ło jednak znaleźć. Wreszcie tre­
ner Monaco przyjął Rudego na

tzw. staż, czyli mówiąc prościej
wziął go na próbę, by popatrzeć,
ocenić. Równocześnie francuskie

bulwersująca
wraca! Tak

TA SPRAWA nadal bulwer­
suje opinię sportową w kra­
ju. Ucieczka Andrzeja Rude­

go, piłkarza, który przeszedł z

wrocławskiego Śląska do katowi­
ckiego GKS za rekordową, jak
dotąd, sumę 140 milionów zło­
tych jest tematem, który nie
schodzi z łamów gazet, wciąż
przewija się w rozmowach na

sportowe tematy. Perypetie ucie­
kiniera śledzone są z zacieka­
wieniem, podobnie jak i krajo­
we reakcje władz na to co się
dzieje z piłkarzem. Ostatnio na­
deszła kolejna
wieść że... Rudy
przynajmniej twierdzą działacze
z Katowic, którzy podobno mieli

telefoniczny kontakt ze swym
synem marnotrawnym i ten po­
wiadomił ich, że bardzo prze­
prasza i jedzie do Polski.

Kulisów sprawy nie poznamy
zapewne w pełni nigdy. Wiado­
mo, że Rud” uniekł z hotelu w

Mediolanie, 'aby wyjechać do

RFN, gdzie wcześniej już prze­
bywała jego sympatia (z którą
ma dziecko) Pomocnym w tym
całym przedsięwzięciu był podo­
bno B. Gryszczyk, były dzienni­
karz katowickiego „Sportu", któ­
ry od lat mieszka w RFN i jest
jak twierdzą wtajemniczeni,
głównym organizatorem legal­
nych i nielegalnych transferów
polskich piłkarzy do Bundesligi
Wedle informacji z prasy za-

chodnioniemieckiej Rudy z Me­
diolanu poprzez Szwajcarię poje­
chał do RFN samochodem B.

Gryszczyka, który podjął się tak­
że załatwienia mu gry w któ­
rymś z bogatych, markowych ze­
społów ekstraklasy RFN, jak nie

Na tematy dnia

Stażysta
desligi stracili jakby zaintereso­
wanie dla osoby polskiego re­
prezentanta. Oglądali, rozmawia­
li, pytali, sondowali, ale o tym
by jeden przez drugiego obsy­

pywali „politycznego emigranta"
z Katowic markami, by fundowa­
li lekcje, dawali samochody, mie­
szkania spełniali zachcianki, mo­
wy nie było Andrzej Rudy wraz

z promotorami zaczęli więc wę­
drówkę po klubach RFN. Coraz
bardziej upokarzającą, przy co­
raz to malejącym zainteresowa­
niu. Tu im podziękowano, tam

menedżer nie miał czasu, gdzie
indziej mówiono — porozmawia­
my jak PZPN da zgodę.

Młody piłkarz denerwował się
coraz bardziej, wpadał w nerwo-

władze piłkarskie zaczęły son­
dować, czy PZPN nie zmieni
zdania i nie wyrazi zgody, za

ustaloną ceną, na grę Rudego
w klubie księcia Rainiera III.

Gdy usłyszano stanowcze —

„nie", młody poszukiwacz przy­
gód zatelefonował
przebąkując nieśmiało,
wrócić. Tu wieść przyjęto
mannę z nieba. Natychmiast
no znać do PZPN-u, aby
przypadkiem zbyt wcześnie
zdyskwalifikował Rudego,
potem byłoby głupio go ułaska­
wiać. A ponadto chłopiec mógł­
by się znów „wnerwić" i odro­
czyć powrót Centrala piłkarska
oczywiście usłuchała głosu z te­
renu, bo przecież w trosce o do-

do Katowic,
iż chce

jak
da-
ten

nie
bo

1

bro polskiego futbolu.... itd., itp.,
to już znamy.

W Katowicach szykują bramy
triumfalne na powrót syna mar­
notrawnego, biją świnie, woły,
zacierają ręce, bo jakoś głupio
było działaczom, że wyszli na

takich frajerów, że wyrzucili 140

milionów złotych w błoto. Co

prawda wydali nie swoją forsę
(wydatek pokryją kupujący wę­
giel, czy inne dobra, do których
państwo tak hojnie dopłaca),
ale przecież ucierpiał ich „honor”.

Jeżeli Rudy wróci, może być
spokojny. Zostanie oczywiście u-

karany, ale tak my mu się spe­
cjalna krzywda nie stała. Pod

uwagę wzięte zostaną okolicznoś­
ci łagodzące — młody wiek, nie­
znajomość świata, łatwowierność,
marzenia o zagranicznej sławie

itp. Jak w wielu podobnych po­
przednich takich samych spra­
wach.

Nie piszę tego wszystkiego,
by żądać wsadzenia Rudego
za kratki. Daleki jestem od

tego. Uważam, że każdy człowiek,
także sportowiec, winien mieć

prawo rozporządzania swoją o-

sobą, zgodnie ze swoją wolą. A -

le musi równocześnie prze­
strzegać tegoż prawa. Rudy zmie­
niając barwy klubowe, biorąc z

tego tytułu ogromne, jak na na­
sze stosunki pieniądze i potem,
uciekając za granicę popełnił
czyn karygodny. Było to klasy­
czne oszustwo i kradzież. ~

teraz powinien odpowiedzieć,
ponieść konsekwencje.
Stosowne do przewiny,
sporcie polskim prawo
czywiście coś znaczyć.

JERZY LANGIER

Pod koszami II ligi
W II LIDZE koszykówki ko­

biet podczas minionego weeken­
du żadnemu z krakowskich ze­
społów nie udało się odnieść

zwycięstwa. Zawiódł szczególnie
Hutnik, który przegrał przed
własną publicznością z AZS Lu­
blin 62:70. Porażkę na swoim te­
renie poniosła także Korona, ze

Stalą Stalowa Wola 46:57. Kra­
kowskie akademiczki występo­
wały w Gorlicach, przegrywając
z tamtejszym Glinikiem 60:86.

Pięć rekordów

T. Piotrowskiego
JEDENAŚCIE rekordów padło

podczas międzyokręgowych mi­
strzostw pływackich, rozegra­
nych w minionym tygodniu na

basenie Korony Pięć z nich by­
ło dziełem Tomasza Piotrow­
skiego. Zawodnik Jordana pobił
rekordy Polski na 50 m stylem
grzbietowym — 32,09 sek. (w
kategorii 12- i 13-latków) oraz

rekordy okręgu na 100 m grzbie­
towym — 1.08,94 min. (12- i 13-

-latków) i na 200 m grzbieto­
wym — 2.28,59 min. (12-latków).

Na listę rekordzistów okręgu
wpisali się ponadto: Konrad
Gałka (Wisła) na 100 m motyl­
kowym i 200 m dowolnym Ro­
bert Trzos na 50 i 100 m grzbie­
towym, Marcin Lewandowski (o-
baj Jordan) na 50 m dowolnym
i Marzena Kos (Korona) na 100

m motylkowym.
W zawodach yjzięło udział po­

nad 120 zawodniczek i zawodni­
ków, reprezentujących 5 klubów
i 2 szkoły mistrzostwa sportowe­
go.

Z listów do redakcji

Za to
I

Surowe.
Jeżeli w

ma rze­

0 „Złotą rękawicę"
66 MŁODYCH bokserów star­

towało w turnieju juniorów o

„Złotą rękawicę Wisły”. W im­
prezie, którą zorganizowano po
raz czternasty wzięły udział dwie

ekipy zagraniczne z estońskiego
miasta Tartu i węgierskiej miej­
scowości Bekes, zawiodły orga­
nizatorów polskie kluby. Na

przykład drużynowy mistrz na­
szego kraju Igloopol Dębica przy­
słał do Krakowa zaledwie 2 pię­
ściarzy!

Triumfatorami zmagań, w

kolejności wag. zostali: Gabriel
Kask (Tartu). Zoltan Puski (Be­
kes), Maciej Tańcula, Edward

Celak, Grzegorz Molenda (wszy­
scy Wisła), Indrek Lavri (Tartu).
Marcin Bogunia, Robert Rokosz

(obaj Wisła), Peerik

(Tartu), Janusz Gołąb,
sztof Rojek (obaj Wisła) j Too-
mas Unt (Tartu). Najlepszym za­
wodnikiem uznąno Indreka La-
vri z Tartu. (sas)

Marhei

Krzy-

Panie Redaktorze!
W DODATKU do „Echa

Krakowa” („Czas przeszły i

przyszły” 147/148) pisząc o

Ludowym Zespole Sportowym
Gdovia — wspomina Pan, że

„...Z Gdowa wyszedł też kolej­
ny reprezentant Polski, gracz
Cracouii, a później Legii —

Henryk Serafin".
Znam go od 1932 roku, ja­

ko równolatka i kolegę szkol­
nego z IX Gimnazjum i ju­
niora Wisły. Rozegraliśmy w

tym klubie niezliczoną ilość

spotkań, uczestniczyliśmy w

dwóch finałach mistrzostw
Polski juniorów (1937 i 1938,
ja także w 1936 roku), grali­
śmy razem w pamiętnym —

pierwszym po wojnie — spot­
kaniu Cracovia — Wisła. Był
więc piłkarzem Wisły — z

niej przeszedł do Legii.
Stąd też wiązanie Henryka

Serafina z Cracovią, a tym
bardziej Gdovią jest oczywi­
stym błędem. W okresie oku­
pacji grał on jeden sezon w

Cracovii, chyba z przekory,
po błahych zatargach z kole­
gami — ale potem wrócił do

Wisły Może i zagrał kiedyś w

Gdovii, gdzie jeździł na waka­
cje — też możliwe, bo kole­
gował z braćmi Zastawnia-
kami.

Z poważaniem
JÓZEF WORYTKIEWICZ


